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Dogodne połączenia 

Z Mina 
przez Warszawę do: 

Aihens,
New York, 

Chicago, 
Los Angeles, 

Pekin, 
Istambuł, 
Tel Aviv.

Mino, teL 73-90-20.
(Zan: 359)
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KREDYT BANK PBI
SfÓiKA ĄICOIU W

ATRAKCYJNE 
WARUNKI 

OPROCENTOWANIA 
LOKAT

LTL USD
1 m. 4,5% 3,7%
2 m. 5,0% 3,7%
3 m. 7,1% 4,5%
6 m. 7,5% 4,9%
12 m. 7,6% 5,1%

ul. Uejyklos 3/1 tel. 79-11-03,

NIEZWYKŁ Y JUBILEUSZ, 
NIEZWYKŁA KLASA

Jubilatka ?.Anna Iljutowicz wśród gości i absolwentów 8  promocji 1962 roku Wileńskiej Szkoły Średniej 
n r 26 (dziś - szk. J.I.Kraszewskiego).

Dworczany - to niewielka miejscowość, leżąca dziś w 
obrąbie wielkiego Wilna. Nawet śię do tej malówńicżej 
oazy sosnowej zielonej. Ciszy dojeżdża miejskimi autobu
sami. Od razu na przystanku wita przyjezdnych wyrzeź
biony z grubego kloca piękny świątek o surowej twarzy, 
jakby dopiero zszedł z ikony prawosławnej. Jest to Świę
ty Józef, nie wiadomo tylko dlaczego rzeźbiarz kazał mu. 
stać w pozycji piłkarza broniącego bramki przedJjedena-r 
stometrowym rzutem kamym. Juz naprzeciw jasny" no
woczesny gmach - „Dvarczioniu Keramika”. Przy wejściu, 
- jakiż to miły widok - wesoło szemrzą dwie fontanny. 
Właśnie tu kieruje swekroki grupka młodzieży. I riieto, że

ta „młodzież” przekroczyła już pięćdziesiątkę i są wśród 
nich babcie, są dziś wszyscy uczniami i absolwentami 8 
promocji 1962 roku Wileńskiej Szkoły Średniej nr 26 (dziś 
- szkoły im. J. I. Kraszewskiego). Przyszli tu na spotka
nie, ze swą młodością, a przede wszystkim - ze swą na
uczycielką i wieloletnią wychowawczynią panią Anną II- 
jutówicz. Nie jest to'zwykłe spotkanie, lecz wspaniała 
uroc,2ystość, którą po'36 latach byli wychowankowie zgo
towali swej Wychowawczyni i nauczycielce jęz. niemiec
kiego z okazji Jej Jubileuszu. A jubileusz jest zaiste czci- 
gć^lnyrŚą to bowiem 90 urodziny pani Anny Iljutowicz 
(urodziła się 13 Sierpnia 1908 roku).

(Dokończenie na str. 5).

Z inicjatywy Czytelników, 
Przyjaciół i Sympatyków 

powstał Fundusz Wspierania 
„Kuriera Wileńskiego”

Zawiadamiamy o jego  powstaniu 
i podajem y nazwiska kolejnych 

ofiarodawców:
A d a m  B o b r y k  -  1 5  L t

Serdecznie dziękujemy.
Chętni pójścia w ich ślady  (na życzenie zachow ujem y anonim o

w ość), m ogą  s ię  zg łosić  pod ad resem  redakcji „Kuriera W ileńskie
g o ”: Laisves pr. 60, 2056 Vilniuś, ew. tel. 42-79-01, 42-79-49.

Na p ro śb ę  Czyteltiików podajem y konto bankowe „KW”, na któ
re m ożna przelać pieniądze: Lietuvos taupom asis bankas Sostines 
skyrius

Paszilaicziu Klientu Aptam avim o poskyris 
(LTB S ostines  sk. Paszilaicziu KAP) 
kodas 60111, sąska ita  nr 1129001102 
valiutine sąsk a ita  nr 1871006099.

BANKI Lt/USD Lt/DM Lt/zloty

21.08 .98  K u p .-sp rz c d . K u p .-sp rz c d . K u p .-sp rzed . K u p .-sp rzed .

10-łecie Oddziału Stowarzyszenia Społeczno-Kulturalnego 
Polaków na Litwie im. Władysława Syrokomli.

Odrodzenie mowy 
i tradycji naszych Ojców

Wszystko się zaczęło pół serio, koła ZPL w fabrykach i zakładach . cjatywy wielkiego społecznika i za- 
żartem, gdy w 1988 roku powstał- przemysłowych. Jedno z pierw- paleńca inżyniera Jana Andrzejew- 

Polaków na Litwie. £aczę- szych kół powstało w Wileńskiej skiego. 
wówczas dość szybko Zakładać - Fabryce Aparatury Paliwowej z ini- (Dokończenie na str. 7)

Podczas uroczystości obchodów 200 Rocznicy Konstytucji 3 Maja była przerwa na „małą czarną”.
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przyjaźń” jak z obrazka
 I Różne metamorfozy
przeżywała ta zasłużona dla 
kultury i czytelnictwa pol
skiego w powojennym Wil
nie księgarnia z piękną na
zwą „Przyjaźń”. Teraz ko- 
I lejna- księgarnia w nowej 
szacie^ Nowoczesny wy- 

| strój, przyciągające wzrok 
witryny i wreszcie napis 
nad wejściem,-o któiy per
sonel placówki dawno się 
ubiegał. W  oknach - jak  
dawniej - witraże. Wszyst
ko inne - nowe. Pewnie z 
dawnego zostanie też zna
na w kręgu stałych klien
tów księgarni życzliwość i 
kultura personelu. Za kilka 
dni „Pizyjaźń” otworzy swe 
podwoje;

Fot.
M arian Paluszkiewicz

E ch o  ta m tych  d n i

Prezydent odznaczył byłych dysydentów
Wczoraj w południe w Urzędzie 

Prezydenta uhonorowani zostali, 
uczestnicy ruchu, dysydenckiego na 
Litwie, którzy jedenaście lat temu Od
ważyli się na zorganizowanie wiecu 
protestacyjnego pizeciwko władzy so
wieckiej przy pomniku Adama Mickie
wicza w.Wilnie.

Nijole Sadunaite, Antanasowi Ter- 
Ieckasowi, Petrasowi Cidzikasowi,. 
Vytautasowi Boguszisowi oraz innym 
organizatorom i uczestnikom wiecu 
prezydent wręczył wysokie odznacze
nia państwowe.

Po ceremonii uhonorowania byli 
dysydenci byli na óbiedzie wspólnie z 

- V. Adamkusem.
Zorganizowany 23 sierpnia 1987 

r. przed pomnikiem A. Mickiewicza 
na Starówce Wileńskiej wiec dysy
dentów był jak gdyby zapowiedzią 
odrodzenia na Litwie, które się roz
poczęło mniej więcej po roku. I cho-, 
ciaż władza sowiecka podczas wiecu 
nie ingerowała, później wielu jego 
uczestników ucierpiało od struktur re
presyjnych.

(ELTA)

P o  operaciL ..

Główny doradca prezydenta 
powraca na Litwę

działek ma wrócić do pracy. Przede 
wszystkim zamierza ón zapoznać się z 
propozycjami w sprawie doskonalenia 
struktury Urzędu Prezydenta, przygo
towanymi przez audytową firmę kon
sultacyjną.,,Arthur Andersen”.

Nieobecnego R. M ieżelisa w 
Urzędzie Prezydenta zastępował inny 
przedstawiciel wychodźstwa, 68 -letni 
politolog Julius Szmulksztys. W maju 
mianowany on został doradcą prezy
denta.

J. Szmulksztys w Urzędzie Prezy
denta pracuje na zasadach społecz
nych, .nie otrzymując za to wynagro
dzenia. R. Mieżelis również odmówił 
przyjęcia wynagrodzenia za pracę w 
charakterze doradcy prezydenta.

' Po 2,5-miesięcznej kuracji w nie
dzielę ze Stanów Zjednoczonych na Li
twę powraca doradca prezydenta Val- 
dasa Adamkusa Raimundas Mieżelis. i  

' R. Mieżelis za ocean udał się na 
początku czerwca. 2 2  lipca w szpitalu 
miasta San Beach dokonano mu ope
racji gruczołu krokowego. 67- letni 
doradca i najlepszy przyjaciel prezyden
ta twierdził, że „nie jest on żadnym 
wyjątkiem, gdyż większość mężczyzn 
w starszym wieku zarówno w  USA, 
jak i na Litwie skarży na schorzenia 
prostaty”.

Mniej więcej za pół roku R. Mie
żelis powinien powrócić do USA na 
badania.

Doradca prezydenta już w ponie-

Operatywn ość

Szybko ugaszono 
ogień w gmachu 

Sejmu
W piątek w Wilnie, w gmachu Sej

mu o godz. 10 min. 58 włączyła się 
sygnalizacja i na komputerze ochrony 
ustalono miejsce pożaru - gabinet kie
rownika wydziału kontaktów między
parlamentarnych Rimantasa Vaitkusa. 
F unkcjonariusze D epartam entu 
Ochrony Kierownictwa natychmiast 
ugasili ogień, który wybuchł w wyni
ku uszkodzenia instalacji elektrycznej.

Jak podaje służba prasowa Sej
mu, podczas incydentu ogorzała ścia
na gabinetu i fotel. Ani funkcjonariu
sze ochrony kierownictwa, ani pra
cownicy wydziału łączności między
parlamentarnej nie ucierpieli.

Wileńska Służba Ochrony Prze
ciwpożarowej wiadomość o pożarze 
w gmachu Sejmu otrzymała 4 minuty 
po godzinie 11, natychmiast na miej
sce wypadku udały się cztery cyster
ny samochodowe i samochód specja
listyczny ze stołecznej jednostki stra
ży pożarnej nr 2. Starszy dyspozytor 
straży pożamejjyaldemaras Gaiżau- 
skas potwierdził, że po przybyciu stra
żaków pożar w  gabinecie 307 dru
giego gmachu Sejmu już był Ugaszo
ny' Zdaniem V. Gaiżauskasa, przyczy
ną pożaru było zwarcie w instalacji 
oświetleniowej.

Tymczasowo p.o. szefa kancela
rii sejmowej Vytautas Sinkeviczius 
wyraził wdzięczność funkcjonariu
szom Departamentu Ochrony Kie
rownictwa za operatywność podczas 
tego incydentu.

W  tym roku 
wyda się 

podręczniki 
na sumę 

19 min litów
Większość podręczników na roz

poczynający się rok szkolny już wyda
no i dostarczono do szkół, ale kilka ty
tułów otrzymają one później - dopiero 
w październiku.

Zastępca dyrektora Centrali Biblio
tecznej Irena Omilevicziene powiedzia
ła, że po raz pierwszy szkoły będąmiały 
prawo samodzielnego wyboru środków 
nauczania i już sporządzono wykazy. 
Na listę ponownie wydawanych pod
ręczników trafiły 43 tytuły. Na liście 
nowych - alternatywnych - podręczni
ków jest 30 tytułów. Jeszcze jeden 
wykaz sporządzony został na poglądo
we pomoce naukowe (mapy, plakaty) 

i*rf łącznie 42 pozycje.
1-5 nowych podręczników w ydav 

się dla szkół litewskich, po jedenaście 
- dla rosyjskich i polskich. Te środki 
nauczania zostaną wydane bez prze
prowadzenia sondażu W szkołach.

Na zamówienie wydziałów oświaty 
naszego kraju dla klas 1-4 wyda się, 
przeszło 16 tysięcy, dla klas 5-12- po
nad 2 0  tysięcy dzienników klasowych.

Dla szkół litewskich zamierza się 
wydać 7 i rodzajów zeszytów do ćwi
czeń. Dla klas rosyjskich i polskich - 
odpowiednio 33 i 34 rodzaje takich ze
szytów. Spośród 56 wydziałów oświaty 
naszego kraju 17 życzyło, aby zeszyty 
do ćwiczeń rozpowszechniane były 
poprzez księgarnie. (ELTA)

Premiera „Pana Tadeusza” - w następną niedzielę
Jak już informowałam, słynny na 

świecie utwór Adama Mickiewicza pt. 
„Pan Tadeusz” pojawia się na scenie 
zespołu „Polski Teatr w Wilnie”. Spek- 
takl-zabawę w „Pana Tadeusza” bę
dziemy mieli okazję obejrzeć w następ
ną niedzielę, 30 sierpnia br. na scenie

wileńskiego Rosyjskiego Teatru Dra
matycznego, początek przedstawienia 
o godz. 17.

Bilety do nabycia - już od dzisiaj 
w wileńskich polskich księgarniach u 
S t  Korczyńskiego ( w pobliżu Ostrej 
Bramy), w „Elephas” (vis a vis ko

ścioła pw. św. Protra i PaWła) oraz 
w kasie „Rusdramy” (ul. Basanavi- 
cziaus 13). r

Wszystkich swoich dawnych i no
wych admiratorów teatr serdecznie 
zaprasza.

Alwida A. BAJOR

N A Ż Y C Z E N IA  C Z Y T E ! N I K r tw

Konkurs: „E ris ” -
moim przyjacielem |

P Y T A N IA
1. Jaka część rośliny zawarta jest w logo „ERIS”? I
2. Wymień co najmniej 3 serie kosmetyków „ERIS”.
3. Jaki kolor wyróżnia serię przeznaczoną dla osób z pro- \ 

biemami naczynkowymi? a) niebieski, b) różowy, c) zielony.
4. Jak nazywa się modelka reklamująca serie dla skóry 

dojrzalej po 40 roku życia?
5. Dla osób w jakim  wieku je s t przeznaczona seria I 

FORTE 30?
6. Jaki produkt „Eris” otrzymał tytuł „Doskonałość Roku I 

97" przyznany przez „ Twój Styl”?
7. Czy „Eris” posiada kosmetyki przeznaczone do gabi

netów kosmetycznych ?
8. Ile procent witaminy E posiada „Krem Nawilżający z I 

wit. E ”? a)1%, b)2%, c)5%. \
9. Jaka liczba widnieje na opakowaniu serii „Dla Młodych’? |
10. Gdzie mieści się siedziba Laboratorium Kosmetycz- i 

nego dr Ireny Eris? Podaj nazwę miasta.

ZASADY KONKURSU;
^ •n ^ le ż y  ó d ^ w ^ d e ć  n ą  lO  j s o w y ż s z y ć h p ^ ń  

-odpowiedzi wpisać do kuponu, podając jednocześnie swoje 
d a n e y ^ v ;7 s ?
j p r S s i j T r t Y ^ i  wypeł^^ 
nienieankiety^S

-kupony należy wysłać ńa adres: Vilnius 20J2, ul, Źipnunu 
139 UAB*Gofana’ -(Kohkurs)

KUPON KONKURSOWY
Odpowiedź 1............................ ............ ....................

Odpowiedź 2..

Odpowiedź 3..

Odpowiedź 4..

Odpowiedź 5..

Odpowiedź 6..

Odpowiedź 7.. 

Odpowiedź 8..

Odpowiedź 9..

Odpowiedź 10..

Dane uczestnika., 
Imię i nazwisko... 
Adres................... I

Wiek..

ANKIETA KOSMETYKÓW „ERIS”
Czy używa Pani (Pan) kosmetyków „ERIS"?.. 
Od jak d a w n a ? . . . . . . . . . . . . i . ; . . . . . . . . . . . . .
Proszę podać ulubiony kosmetyk....................

P O R O D Y
Wśród osób, kfere prawidłowo odpow iedząna wszystkie pytania, roz- 

losuje się: 5 zestaw ó w  k osm etyków  „ERIS? o  w artość): p ierw sza 100 
USD, kolejne 4  w arto śc i 50 USD. P ró cz  te g o  s tu  p ierw szych  u c z es t
ników K onkursu  otrzym a w  p rezen c ie  „M agazyn ERIS” w raz z  p rób
kami kosmetyków;

TermWnadśyłania odpowiedzi de 15 wrześniabr. Jak zwykle, o termi
nie decyduje dśta stempla pocztowogó."'



iedzielne Msze Św. w języku polskim 
w kościołach Wileńszczyzny

Ej szyszki - kościół Wniebowstąpienia Chrystusa (tel. 8-250 - 5-67- 
- godz. 9.00,12.00.
Jaszuny - kościół św. Anny (tel. 8-250 - 5-56-78) - godz. 11.00.

Rudomino - kościół M B Dobrej Rady (tel. 56-41-41) - godż. 8.00, 
00.
Rukojnie -  kościół św. Michała Archanioła (tel. 58-22-68) - godz. 

00,10.30.
Rudniki - kościół Trójcy Św. (tel. 8-250-4-79-22) - godz. 11.00. 
Szumsk - kościół św. Michała Archanioła (tel. 53-21-91)-godz. 8.15, 
.00-w  Kowalczukach), 12.00.
Suderwa -K ościół Trójcy Św. (tel. 59-0Ż-87) -  godz. 9.30,12.30. 
Sużany - kościół św. Feliksa (tel. 55-02-36) - godz. 11.30,13.00,' 
Mejszagoła - kościół Wniebowzięcia NMP (tel. 58-42-00,58-44-93) - 
z. 10.00.
Mickuny - kościół Wniebowzięcia NM P (tel. 59-63-97) - godz. 9.00,

00. i p
Miedniki - kościół Trójcy Św. /  Św. Kazimierza (tel. 59-72-69) - godz. 

00,12.15.
Niemenczyn - kościół św. Michała Archanioła (tel. 57-10-47) - godz. 

00,12.00..
Powiewiórka - kościół św. Kazimierza - godz. 10.00.
Podbrodzie - kościół św. Józefa (tel. 8-217-5-45-14) - godz. 13.30. 
fCorkożyszki - kościół św. Piotra i Pawła - godz. 16.00.
Turgiele - kościół Wniebowzięcia NMP (tel. 8-250-4-13-30) - godz.

a każdą chwilę życia

J.L.

informator podręczny (12)
Starostwa miasta Wilna oraz przedsiębiorstwa specjalne przy nich (ciąg | 

szy)
Szeszkińskie, 2010 Vilnius, Szeszkines 30
41 - 38 -9 6  - Starosta

42 - 34 -36 - Architekt naczelny 
41 -70  - 0 9 - Prawnik
SPZSA „Szileja”, 2010 Vilnius, Ukmeiges 221 
46 - 69 - 6 8  - Dyrektor
4 6 -6 5  - 45 - Dyrektor do spraw produkcyjnych 
46 -64 - 24 - Wydział do spraw zagospodarowania terenu 
46 -6 6  - 44 -Dyspozytornia 
Śnipiskie, 2005 Vtlnhis, Kalvariju 2 
75 -20 -06 - Starosta
75 -22 94 - Architekt naczelny
SP ZSA „Sznipiszkiu ukis”, 2005 Yilnius, Kalvariju 2 ?
75-01  - 11 - Dyrektor
72 - 32 - 20 - Zastępca dyrektora do  spraw produkcji
7 3 -3 6  - 55 - Dyspozytornia
Wilcza Łapa, 2015 Yilnius, Savanoriu 44
23 -  47 -95 - Starosta
261 12 * 52 - Architekt naczelny
23 - 44 - 36 - Prawnik
ZSA „Vilko peda”, 2015 Vilnius, Savanoriu 44 
23 - 41 - 10 - Dyrektor 
23 -  46 - 62 -Buchalteria 
23 - 82 - 12 - Dyspozytornia 
Werkiajskie, 2042 Vilnius, Kalvariju 156
76 - 56 -17 - Starosta
77 -  55 -91 - Architekt
78 -98 - 00 - Prawnik
76 - 35 - 07 - Architekt do spraw zagospodarowania terenu 
SPZSA „Yerkiu ukis”
69-77 -7 7 -Dyrektor 
69 -75 - 62 p  Dyspozytornia 
Wirszuliskie, 2056Vilnius, Virszuliszkiu 34 
42-68 -6 L- Starosta 
41 -70 -01 - Architekt naczelny
41 -58 -84 -Inżynier naczelny do spraw zagospodarowania terenu 

V  y  t  n  i  j -- ' ą i  u  c  h o  w  a  j

Od dnia dzisiejszego 
w Wilnie zostaną 

zmienione 
niektóre marszruty 

autobusów
Autobus nr 43, który kursuje tra

są Paszilaicziai - Centrum od ulicy 
Ukmerges pojedzie trasą 9-tki Justy- 
niszki - Vilkpede (Wilcza Łapa): czy
li ulicami Szeszkines, Duksztu, Bu- 
ivydiszkiu, Justyniszkiu i Taikos do 
ronda autobusowego. Z powrotem 
powróci również tą trasą.

Pośpieszne: 9 i 43, które kurso
wały na trasie Justyniszkiu- Centrum 
-zostaną w ogóle zlikwidowane.

Mieszkańcy ulicy . Taikos będą 
mieli lepsze połączenie z polikliniką 
rozlokowaną przy ulicy Ukmerges, 
gdyż dotychczas kursowały od nich 
wyżej wymienione autobusy tylko w 
godzinach szeptu - obecnie będą cały 
dzień, jak też w dni wolne od pracy.

Pośpieszny autobus nr 6 , relacji- 
Fabijoniszkes - Centrum będzie obec
nie kursował trasą 9-tki od Centrum 
do Vilkpedes, przy tym jako zwykły 
(a nie pośpieszny), przez cały dzień, 
a nie tylko w godzinach szczytu. 
Nowa trasa tego autobusu poprowa
dzi ulicami J.Tumasa-Vaiżgantasa, 
YKudirki, Śzyitrigailos i Paneriu. 
Mieszkańcy Fabijoniszek otrzymają 
więc połączenie z centrum miasta oraz 
dzielnicą Naujamiestis.

Zostanie zamieniona również tra
sa autobusu nr 26- Centrum - Santa-, 
ryszki - Visoriai. Od Zielonego Mo
stu autobus pojedzie ulicami Vilniaus, 
Jogailos, Pylimo, Sodu i Szopeno aż 
do Dworca.

Do osiedla Visoriai od dnia dzi
siejszego będą kursowały również 
autobusy nr 50 relacji Antokol - San- 
tariszkes, tą trasą, którą jedzie auto
bus 26, zajeżdżając na ulice Moksli- 
ninku. Latem zajeżdżać będą do Ba- 
joriai. Od ulicy Kalwaryjskiej na 
Antokol pojadą ulicami Żalgirio, Min- 
ties, przez most Szilas, nie zajeżdża
jąc na ulicę Kareiyiu i Źirmunu.

Pielgrzymka 
z Białegostoku

25 sierpnia, we wtorek do Wilna 
dotrze ekumeniczna pielgrzymka pie
sza z  Białegostoku. Pątnicy proszą o_ 
nocleg. Otwóiżmy serca na potrzeby 

I  naszych rodaków, zapraszając ich do 
swych mieszkań.

Chętni udzielenia noclegu prosze
ni są o przybycie w  tym dniu do 
Ostrej Bramy o godz. 17.00 lub do 
kościoła Ducha Św. o godz. 19.00. 
 _____________JA*

„Cicha fotografia” 
w Poniewieżu

W Galerii Fotograficznej Ponie- 
wieża otwarta została wystawa foto
graficzna znanego fotografika litew
skiego, członka Międzynarodowego 

-Stowarzyszenia Fotografii Arty
stycznej AFIAP Vytautasa Suslavi- 
cziusa pt. „Cicha fotografia”. W eks- 
pozycji prezentuje się 52 zdjęcia, 
które wyróżniają się liryzmem, lako
niczną kompozycją i jasnymi świa
tłymi subtelnymi tonacjami.

R.SZINKUNAS

K r o n i k  a p o i  i c y j n  a
Jak podaje dział Sztabu Informacji MSW RL, 20 sierpnia br. w kraju 

zanotowano 1 zabójstwo, 7 obrażeń ciała, 7 rabunków, 1 oszustwo, 146 
kradzieży. Skradziono 17 samochodów.

Zanotowano 15 wypadków drogowych i 5 pożarów. Znaleziono zwłoki 
17 osób. Zatrzymano 17 podejrzanych o popełnienie przestępstw.

Zabójstwo
14 bm. do KP^rej. janowskiego 

zgłosiła się A. Reklaitiene i zawiado
miła, że znaleziono zwłoki (w stanie 
rozkładu) A. Lipeikiene (ur 1942 r.) 
z oznakami duszenia. Policja zatrzy
mała podejrzaną N.B, (ur. 1941 r.).
Wybuch koło prywatnego 

domu
W piątek o świcie, około godz. 4

min. 05 na ul. ~Poszkos w Kownie miał 
miejsce wybuch. Jak podaje kowieński 
GKP, nieustalony na.razie ładunek wy
buchowy był podłożony naprzeciwko 
domu nr 19, obok bramy podwórzo
wej. Na skutek eksplozji wykruszył się 
tynk bramy, .zniszczona została furtka, 
wyleciały 4 szyby okienne. Niemniej, 
-właściciele domu odmówili składania 
skargi w policji, twierdząc, że nie mają 
do nikogo pretensji. Trwa dochodzenie.

KONKURS 
,  MOJA POCIECHA ”40(115)

Zamieszczam y kolejną fotografię konkursową.
NA ZDJĘCIU: „Moja siostrzyczka Iness z  Paryża” (1 roczek). 
Fot Czesława Mackiewicz

Kto wypił wino?
Funkcjonariusze wileńskiego te

rytorialnego przejścia celnego na po
sterunku kolejowym w Wojdatach, 
podczas sprawdzenia przewożonego 
tranzytem ładunku z winem, zauwa
żyli brak. ponad 4.000 butelek napo
ju. Straty obliczono na 5.564 marek 
niemieckich.

Ładunek - 7.650 skrzynek, wie
ziony z Niemiec przez port kłajpedz- 
ki, przeznaczony był dla pewnej fir- . 
my w Kirgizji. Celnicy byli bardzo 
zdziwieni faktem, iż przed sprawdze
niem nie znaleźli żadnych oznak pró
by naruszenia plomby. W wagonie 
niektóre skrzynki były wyrzucone. 
Czy to praca złodziei ustali policja 
transportowa.

Przygotowała I. L.

^  KURIER WILEŃSKI -CODZIENNE WYDAME 
-SOBOTNIE WYDANIE

SZANOW NY CZYTELNIKU!

DO 18 WRZEŚNIA TRWA 
PRENUMERATA „KW”

NA PAŹDZIERNIK 
I POZOSTAŁE MIESIĄCE 1998 R
Koszty prenumeraty dla Czytelników „KW” na Litwie,

z  dostarczaniem przez pocztę 
bez dostarczania (w szkołach) 
w księgarniach:
S.K .,u l.A uszros Vartu 
(Ostrobramska) 9 
i „Elephas”, ul. Olandu 
(dawn. Holendemia) 3 
w redakcji

„Kurier Wileński” (sobotnie wydanie)
1 mieś. 2 mies. 3 mies. 

z  dostarczaniem przez pocztę 3,90 Lt 7,80 Lt 11,70 Lt
„K urier W ileński”  można zaprenumerować 

na każdej poczcie.
Indeks „Kuriera W ileńskiego-  

0044 (codzienne wydanie) 
Indeks „Kuriera” -0172  (sobotnie wydanie)

Uiuaga!
Oląizja tańszego lątpimia ,P(uriera
W naszej redakcji (Laisvespr. 60, Dom Prasy, X I piętro) 

można nabywać sobotni 
oraz wszystkie kolejne numery „Kuriera” - za 70 et 

JWumery z dni poprzednich - za 4 0  ct

L ,K U R IE R  W IL E Ń S K I” -
\W KAŻDYM POLSKIM DOMU! I

1 mies. 2 m ies. 3 mies. 
19 Lt 38 Lt 57 Lt 
16 Lt 32 Lt 48 Lt

15 Lt 30 Lt 45 Lt

15 Lt 30 Lt |  45 Lt
14 Lt 28 Lt 42 Lt
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Ludmiła Siekacka ze swoimi uczniami z Wileńskiej Szkoły Średniej im. Adama Mickie
wicza Beatą Sosnowską i Dariuszem Łoźnikowem w otoczeniu dawnych kresowiaków.

TV Festiwal K ultury Kresowej. 98

Czterej ułani z Wołkowyska podczas Mszy św. w kościele św. Wojciecha.

Można miec rózne zdania ó festiwalu mrą- 
gowskim, ale gdy się widzi występy tylu zespo
łów, śpiewających po polsku, fiie pomijając 
bardzo często języka swego kraju ojczystego, 
serce topnieje. Kultura kresowa - to nie tylko 
pieśni i tańce prezentowane na tle niezwykle 
malowniczej scenerii, w otoczeniu starych 
drzew i przepięknego jeziora Czos. To także - 
malarstwo, fotografika, poezja, wystawy i 
przedstawienia. Mrągowo w  ciągu kilku dni 
żyje.tymi imprezami. Są one jakby wytchnie 
niem po Międzynarodowym Festiwalu Muzyki 
Country (w tym roku ju ż  siedemnasty) zwanym 
popularnie„Piknikiem Country". Wtedy to 
urokliwe-miasto przekształca się w  wielką sce
nę nie tylko muzyczną, lecz i  motoryzacyjną.- 
Bo fasonem Jest przybycie na Piknik wehiku
łem takim, żeby innym dech zaparło.

Mrągowo podejmujące kresowiaków sta-, 
je  się swojsko-sentymentalne, zwłaszcza z  tę
sknotą oczekiwane- p  feez^ wychodźców z  daw
nych ziem polskich, którzy tu przystań znaleźć. 
li po minionćj wojnie. Gremialnie więc przy
chodzą na koncerty i  imprezy towarzyszące byli 
mieszkańcy Wileńszczyzny. Polesia, Wołynia.. 
Dla nich te imprezy to wspaniały prezent* Sy
gnalizujemy kilka tegorocznychł

„ ly  jesteś jak zdrowie”
Opowieść o Adamie Mickiewiczu. Miejski 

Ośrodek Kultury „Zodiak” - wypełniony pobrzegi. 
Barbara Wachowicz - „ wrażliwa i uzdolniona, upar
ta i niezmordowana podróżniczka, rzeczniczka ser
cem c^czytang.przeszłości i rozumem argumento
wanej nadziei” jest główną bohaterką wieczoru. Nad 
sceną- napis „Mrągowo 1348-1998”, w głębi - wi
zerunek Matki Boskiej Ostrobramskiej, z boku - zdję
cia autorstwa pani Barbary: Ostra Brama w Wilnie, 
stary cmentaizyk w Solecznikach Wielkich na Li
twie, gdzie Middewiczujizał obrzęd „Dziadów”, pan 
Edward Apanel - nieżyjący już opiekun tego cmen
tarzyka, alęjaw Tuhanowiczach.

Opowieść o Nim. Prowadzi Ona - Barbara 
Wachowicz. Jej narracja i scenariusz. Tego nie 
da się opisać. Trzeba słyszeć i widzieć Panią 
Basię. Ona modeluje widownię. Ona wzrusza. 
Trudno powstrzymać się od łez. Ta opowieść o 
Adamie Mickiewiczu staje się w pewnym mo
mencie opowieścią o nas, o naszych czasach. Czy 
możemy mówić: „My z Niego wszyscy”, czy po
trafimy kochać, bezinteresownie, jak On...

Przewija się opowieść o Jego domu, rodzicach: 
Barbarze i Mikołaju, którzy nie z bogactwa słynęii, 
ale ze zgodnego małżeństwa, z miłości do bliźnich, 
z litości ku biednym, z religijności, ze szczerości, 
staropolskiej gościnności, z porządnego wychowa
nia dzieci. Opowiada On sam: Adam Mickiewicz - 
aktor Adam Maijański. Ileż szlachetności w tym 
wykonawcy. Jaki umiar w gestach i głosie...Trud-

no wprost w tej wytwornej postaci rozpoznać pło
wowłosego barczystego Janka Bohatyrowicza z 
filmu „Nad Niemnem”. I Jego przyjaciele na sce
nie: wileńscy Filomaci i Filareci. Maryla, Misia Mic- 
kiewiczówna, Zosia, Telimena. Ileż szlachetności 
w tych postaciach, kreowanych przez akademic
ką i licealną młodzież polską „Pan Tadeusz” zszedł 
z kart książkowych. I Wilno! Nie tylko w słowach 
piosenek. Oto dwójka polskich dzieci z wileńskiej

szkoły imienia Wieszcza - Beata Sosnowska i 
Dariusz Łoźnikow mówią wierszowane strofy o 
grodzie znad Willi - ukochanym Mickiewicza. 
Brawa ogromne. Ludmiła Siekacka - polonista 
z wileńskiej Mickiewiczówki, która przygotowała 
swoich uczniów do tego występu, nie kryje łez. 
Powinna być dumna ze swych podopiecznych. 
W dwa dni później fragmenty tego widowiska, 
najbardziej efektowne, z udziałem wileńskich 
uczniów i wileńskiej „Wilii”, „Grodzieńskich Sło
wików” (pięknie śpiewających) powtórzone zo
staje w amfiteatrze. Znów brawa i znów - ogrom
ne wzruszenie.

Malarsko i poetycko
W kościele św. Wojciecha i w „Zodiaku” - 

poezja rozbrzmiewa. Wilnianie - ApolpniaSka- 
kowska i Aleksander Sokołowski oraz Regina 
Pszczołowska z podwileńskićh Śkirlan, poetki 
z Ukrainy* piszące po polsku, recytuj ą  własne 
wiersze. M ówiąo poezji, o wzajemnych kon- 
tak tachjlpgi

W tymże „Zodiaku” - poplenerowa wy
stawa malarstwa w. ramach Festiwalu Kultury 
Kresowej .To też już tradycja. W tym roku wil

nianin Władysław Ławrynowicz i kilkunastu 
innych kresowiaków tworzyli na temat: „Eko
logia - chrońmy środowisko”. Pytani o odczu
cia, odpowiadają zgodnie, że nie spodziewali się 
aż tak pięknych krajobrazów, puszczańskich 
lasów, bogatych w zwierzynę, przecudnych je 
zior i wartkich rzek. Trzeba to za wszelką cenę 
zachować -dodają. Tematyka ta jest też bliska 
Tadeuszowi Romanowskiemu (Wilno), który 
przywiózł do Mrągowa kilka własnych utwo
rów malarskich.

Obok prezentują się twórcy ludowi. Nasi z 
palmami i rzeźbami w drewnie - odpowiednio -

Ola Kunicka i Michał Jankowski, z koronkami 
- Lucyna Wojciechowska.

Z kolekcji Ryszarda Bitowta 
Pan Ryszard mówi, że zbieractwo powstało 

Z tęsknoty za pozostawioną ziemią, poszukiwania 
rodowodów. Dawne Kresy na dawnych doku
mentach. Ta tęsknota kierujewspomnienia ku Bia- 
łozoryszkom, gdzie był dom rodzinny z licznymi 
pamiątkami po przodkach, jak w każdym dworku 
kresowym, otoczonym pięknym sadem z miłością 
przez ojca pielęgnowanym. Tego wszystkiego Bi- 
towtowie w okrutny sposób zostali pozbawieni 
po ostatniej wojnie. To także pobliskiePikieliszki, 
inne miejscowości podwileńskie, w tym Bezdany, 
bo tam się uczył w gimnazjum.

W Polsce pan Ryszard został nauczycielem 
geografii i zbieraczem. 312 wystawęz jego zbio
rów mieliśmy okazję oglądać obecnie w Mrągo
wie. A wśród bogactwa eksponatów - następują
ce: unikalnyK izyż  Wileński, którym JózefPiłsud- 
ski odznaczał swych żołnierzy i oficerów przed 
Ostrą Bramą w Wilnie. Sątez książki z biblioteczki 
domowej rolnika na Wileńszczyźnie. A  wśród nich: 
Adam Mickiewicz „Ballady, pieśni, bajki”, Juliusz 
Kaden-Bandrowski „Piłsudczycy”, „Wianki” - cza
sopismo poświęcone polskiej twórczości artystycz
nej, poradniki dla rolników z  wileńskich oficyn 
„Znicz” (Świętojańska 19), Polska Spółka Druka
rzy (Tatarska 13) i wiele innych. W  głębi - doku
ment: biel i amarant, orły i tekst wypisany: „Kapi
tuła Krzyża Obrony Lwowa nadaje w myśl uchwały 
z dnia 22 listopada 1920 Strocc Bolesławowi Krzyż 
Obrony Lwowa Nr 2143 z Mieczami za dzielność 
i trudy poniesione w bojach o niepodległość i ca
łość Rzeczypospolitej w czasie oblężenia Lwowa 
od dnia 1 do 22 listopada 1918 r. Działo się we 
Lwowie, dnia 22 listopada 1920”.

Bolesław Stroka miał zaledwie 18 lat..
...W amfiteatrze podczas występów zespołów 

na widowni obecnebyły osoby, które niezmiennie 
wzbudzały zaciekawienie. Gdy na scenę wycho
dził chór „Kantylena” z Wołkowyska pod kier. 
Heleny Niester, wymaszerowywali oni - ułani 3 
pułku strzelców konnych im. hetmana polnego ko
ronnego Stefana Czarneckiego, którzy ostatni bój 
stoczyli 6  października 1939 roku w Kalinowym 
Dole. Potem była AK i wreszcie wszelkie konse
kwencje za udział w niej. Major Roman Witek, 
porucznik Tadeusz Kwiecień, chorąży Wilhelm 
Bilewicz, wachmistrz Paweł Jackiewicz. Prężny 
krok, doskonała postawa, prawdziwe mundury, od
znaczenia. Jak za owych łat. „Hej, hej, ułani, malo
wane dzieci...” Dziś mieszkają w różnych miastach 
Polski, serca swe zostawili w Wołkowysku.

Poświęcenie, trud i ofiarność
Ryszard Soroko - wilniuk podczas uroczy

stości zamknięcia festiwalu powiedział: „Pozdra
wiam was tak gorąco jak gorące jest serce kre
sowiaka”. Gorące serca Polaków z  Macierzy 
biły w owych dniach dla nas, Kresowiaków. 
Marszałek Senatu RP prof. Alicja Grześkowiak 
(Senat wniósł poważny wkład w organizację 
imprezy, a marszałek - to dawna Iwowianka) 
powiedziała: „...niesiecie Polskę w swoich ser
cach”. Poświęcenie, trud, odwaga i ofiarność 
Polaków ż różnych krajów, dla których najważ
niejsze jest Bóg - Honor - Ojczyzna dostrzeżone 
zostało w Polsce. A dowodem tego także wy
różnienia i nagrody: od prezydenta RP Aleksan
dra Kwaśniewskiego, od Senatu RP, Krajowej 
Rady Radiofonii i Telewizji, Federacji Oiganiza- 
ęji Kresowych, innych organizacji, instytucji, 
przedsiębiorstw, osób piywatnych.

Wszyscy byli jednomyślni. Festiwal powinien 
żyć. A zatem, do spotkania. Na V -jubileuszowym!

Halina JOTKIALŁO 
Fot. Jerzy Karpowicz

-

K Ę K Ę Ę . 9 1   r
iturmict Filomaci i Adam Mickiewicz - Adam M arjański podczas Wieczo-

w__ * r 3 gowa Otolia Siemieniec (od lewej) z W ładysla- ru Mickiewiczowskiego „Ty jesteś jak  Zdrowie” według scenariusza
Ławrynowiczem j  Apolonią Skakowską. i narracją Barbary Wachowicz.

„NIESIECIE POLSKĘ 
W SWOICH SERCACHJ.”

Śpiewaczki z wileńskiej ^Melodii”.
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NIEZWYKŁY JUBILEUSZ, NIEZWYKŁA KLASA
(Dokończenie ze str. 1)

W podobnych wypadkach za
zwyczaj się kurtuazyjnie mówi aż 
trudno uwierzyć. W tym wypadku 
bez żadnej kurtuagi nie mogę w tę 
dziewięćdziesiątkę uwierzyć. Drob
na, maleńka pani Anna absolutnie 
sprawna ruchowo i umysłowo jesz
cze w  ubiegłym roku szkolnym pra
cowała w Kieńskiej Szkole Podsta
wowej, do której dojeżdżała pocią
giem, a do przystanku w  każdą po
godę miała 20 minut marszu.

Dobry duch i organizatorka tej 
imprezy pani Ewa Pukszto-Łukasze- 
wicz otwierając uroczystość powie
działa:

1  Wszystko na świecie przemija. 
Ale nie mijają wspomnienia o latach 
młodości i ludziach, którzy tę mło
dość zapewniali tak piękną treścią, 
jakąjest wiedza, uczciwość, dobroć. 
Takim człowiekiem była dla nas pani 
Anna. Pamiętamy o tym i r  całego 
serca dziękujemy.

Nie udało mi się wyjaśnić/czy  
tamta szkolna Gienia Grablewska pi
sała wiersze, ale ta dzisiejsza dożyła 
Jubilatce rymowane życzenia, gdzie 
każde słowo miało kształt serca i lśni
ło szczerozłotym blaskiem wdzięcz
ności, a i humoru takoż.

Spotkanie z panią Anną Iljuto- 
wiez również dla mnie było w  ja
kimś sensie spotkaniem z młodzieżą, 
nie tą szkolną, lecz obejmującą po
czątki mojej pracy dziennikarskiej na 
początku lat sześćdziesiątych. Pani 
Anna była tak zwanym aktywem 
działu szkół i młodzieży, autorką wielu 
publikacji w „Trybunie Nauczyciela”. 
Zawsze żywo obchodziły ją  wszel- 
kie problemy związane z oświatą Wi- 
lęńszczyzny. Jej głos w dyskusjach 
był zawsze spokojny, stonowany, 
nawet łagodny, ale rzeczowy i prze
konywający. A i dzis, zapytana, co 
jest według niej, najważnięjszeWpra- 
cy nauczyciela, odpowiada: cierpli
wość i spokój. I nie tylko w  pracy 
nauczyciela, lecz W życiu w ogóle. 1 
kto wie, czy nie ten genialny w  swej 
prostocie sposób na życie jest sekre
tem jej długowieczności i pogody 
ducha. Oczywiścierw, połączeniu z 

I codzienną półgodzinną gimnastyką 
poranną, której nigdy nie zaniedbuje.

Długa i  ciekawa jest droga ży- , 
ciowa pani Anny Iljutowicz. Była 
I trzyletnim dzieckiem, kiedy oduma- 
rła ją matka, wychowywali ją  oraz -, 
siostrę ojciec i bona Niemka. Przy
najmniej tyle korzyści-z tegabyło, że 
opanowała język niemiecki, co jak 
siępóźniej okazało, miało jej się w  
życiu bardzo przydać. Potem okrut
nym wichrem w życie ledwo dora
stającej dziewczynki wtargnęła 
pierwsza wojna światowa. Jako ucie
kinierzy znaleźli się w głębi Rosji, nie
stety, po drodze rodzina została roz
łączona i minie wiele czasu, zanim 
ojciec znajdzie swoje córki, przy tym 
zupełnie przypadkowo. Później był

powrót w nowogródz
kie strony. W 1928 r. 
przyjechała do Wilna.
Wstąpiła na wydział 
romanistyki Uniwer
sytetu im. Stefana Ba
torego, by studiować 
ukochany język fran
cuski. Studia wów
czas były drogie, a i 
stancja również i choć 
ojciec stale jej w  mia
rę swych sił pomagał, 
jedną miała tylko suk
nią, i na świątki i na 
piątki („prawda, w  
dobrym gatunku” - 
stwierdza gwoli ści
słości p. Anna). Wi
dząc to profesor Gli- 
selli (nie jestem pew
na pisowni nazwiska) 
wespół z państwem 
Hulewiczami załatwili 
jej posadę bony-do 
rozkapryszonej choć 
miłej panny pod Kra
kowem. Tu Zrobiła 
pracę magisterską (na 
szczęście mogła ko
rzystać z bibliotek  
krakowskich) i w 
roku 1933 uzyskała dyplom. Po roku 
praktyki (, jako praktykantka najwię
cej się nauczyłam na błędach tej na
uczycielki”) mogła juz samodzielnie 
pracować. Czasem w Wilnie; czasem 
w  Nowogródku, czy Krakowie, bo 
o pracę nie było łatwo. Druga wojna 
światowa zastała ją w  Wilnie. Bom
by, płonące miasto. „A męża to mi 
sowiety aresztowali i ślad po nim za
ginął”. A po wojnie tó już w  Wilnie 
została na zawsze. Niestety,‘w  szko
łach wtedy języka.francuskiego pra
wie nie uczono, więc przydał jej się 
teraz wyuczony w dzieciństwie nie
miecki. Pracowała w kilku Szkołach, 
najbardziej jednak związana jest ze 
szkołą im. J.I. Kraszewskiego. Tu 
pracowała najdłużej. Tu miała dwie 
swoje klasy, które prowadziła od 5 
do 11 klasy i które najbardziej jej się 
zapamiętały. Zwłaszcza ta pierwsza, 
a w historii szkoły ósma, z 1962 roku. 
Z niektórymi z nich do dziś jest zwią
zana emocjonalnie. Zwłaszcza wiele 
serca okazuje jej Ewa Pukszto-Łu- 
kaszewicz. A najbliżsi? To opieku
jąca się nią-wnuczka siostry Żenią 
oraz ta klasa, z którą dziś się spo- 
tkała i która urządziła jej takie pięk
ne święto.

A święto jestrzeczywiście pięk
ne. Serdeczne toasty, pieśni, wier
sze, prawdziwy, dawny bo aż wy
szczerbiony od trudów dzwonek 
szkolny, którym niestrudzona i pomy
słowa pani Ewa zwołuje wszystkich 
na „lekcje” i „przerwy” (taneczne), 
uginające się pod ciężarem różnych 
smaczności stoły, a przede wszyst
kim to niepowtarzalna atmosfera, kie

8  promocja w „tamtym” - 1962 roku.

dy się dzień dzisiejszy spotka z tam
tym dalekim, wiośniariym, na wpół 
zapomnianymi dniami młodości. Ra
dość ze spotkania z koleżankami i 
kolegami z ławy szkolnej miesza się, 
z nostalgią za czasem, który minął i 
tym, co uniósł ze sobą. „A pamię
tasz? Pamiętasz?” Dolatują do mnie 
strzępy wspomnień, najczęściej ja
kichś zabawnych zdarzeń, jakichś 
przygód pogodnych. Bo dobra pa
mięć ludzka najczęściej zachowuje 
to, co było dobre, miłe, przyjemne. 
Nawet, jeśli były to rzeczy mało waż
ne, ulotne. Zdawać by się mogło - 
cóż znaczy jakaś piosenka śpiewana 
niegdyś w chórze szkolnym? A prze
cie na dźwięk słów i melodii „Pod 
borem, pod borem Marysia stojała” 
rozjaśniają się wszystkie twarze. A i 
honorowy gość, poseł na“Sejm RL 
Jan Mincewicz, ongiś początkujący 
pedagog w tej szkole, który prowa
dził chór szkolny, też się ciepło uśmie
cha. To miło, że pan Jan mimo na
wału zajęć znalazł czas, by sięispo- 
tkać ze swą starszą koleżanką, któ
ra tak piękny jubileusz obchodzi, a i 
ze swoimi byłymi uczniami - chórzy
stami również. Innymi bardzo.ser- 
decznie przez-zebranych witanymi 
gośćmi honorowymi byli wieloletni 
dyrektor szkoły pan Jan Zakrzewski 
oraz jego małżonka pani Helena. Jak 
mówiła jedna z byłych uczennic, dy
rektor co rano wychodził przed 
szkołę, czekając, aż ostami uczeń do 
niej wejdzie. Nie opuścił też - w od
różnieniu od późniejszych dyrekto
rów- żadnej imprezy Szkolnej. Czy 
to było konieczne? Można dyskuto
wać. Ale na pewno świadczyło, że

Pani Anna w tańcu -^wspomnieniu z byłym uczniem Edwardem Kołosowskii 
8  promocji Jauem Mincewiczem.

... i byłym nauczycielem

głęboko obchodziły go wszystkie 
sprawy szkoły i młodzieży, która się 
w tej szkole uczyła. I za to właśnie 
młodzież płaciła mu szacunkiem i mir. 
łością.

Mimo, że pani Ewa nie tylko bły
snęła talentem organizacyjnym, ale i 
wieje trudu sobie zadała, by odna
leźć wszystkich, klasa nie stawiła się 
w komplecie. Czas robi swoje, roz
rzuca ludzi nieraz daleko od stron oj
czystych, urywa mci koleżeńskich 
kontaktów. Dwóch kolegów uczczo
no minutą cisży. Odeszli na zawsze.

Patrzę na zdjęcie maturalne 
sprzed 36 laty i na twarze, które mam 
przed sobą. Jedne kojarzę od razu, 
innym muszę się dłużej przyglądać.

Stanisława Nąkiewicz - Stefano
wicz. Córka pani Stasi pracuje w 
Niemczech, więc się ta niemczyzna, 
której się w szkole uczyła, bardzo 
przydała. Nawet sama nie przypusz
czała, że ta na poły zapomniana wie
dza pozwoli jej się zupełnie dobrze 
porozumieć z szefem swej córki. Z 
kolei panu Edwardowi Kołosow- 
skiemu, kierownikowi oddziału re
montowego w jednym z zakładów 
wileńskich zapowiada sięcorąz bliż
sza więź Z językiem polskim: trójka 
jego dzieci założyła rodziny w  Pol
sce. Ciekawie się ułożyły losy Ireny 
iJiźni-Rockiej. Jeszcze „w czasach 
sowieckich” podjęła pracę w litew
skiej organizacji budowy dróg w 
Syberii. Magnesem, który ją do tej 
syberyjskiej przygody przyciągnął, 
była perspektywa szybkiego otrzy
mania mieszkania. Mieszkania nie 
zdążyła otrzymać, bo nadszedł rok 
1991 i wszystko się zmieniło. Orga
nizacja stała się firmą, w której pani 
Irena pracuje nadal i bardzo sobie ten 
daleki Kogałym w Chańty-Mansiń- 
skim Okręgu Narodowym chwali. 
Bo to i egzotyka, i dobre zarobki. A 
i do rodzinnych pieleszy nie musi wy
sychać z tęsknoty, bo po każdych 
dwóch miesiącach pracy ma dwa 
miesiące urlopu, a i wizę i drogę fir
ma opłaca. Uważa więc, że bardzo 
jej się w życiu powiodło. 'A sprawy^ 
mieszkaniowe też się z czasem uło
żyły.

Patrząc na inżynier Felicję Bu- 
towicz ciągle odnosiłam wrażenie, że 
się znamy. Okazało się, żepani Fe
licja jest siostrą znanej lekarki wi
leńskiej i działaczki społecznej pani 
Bronisławy Siwickiej. Pb wielu la
tach pracy na „Żalgirisie” pani Feli
cja ze względów zdrowotnych ogra
nicza się dziś do prowadzenia domu 
i troski o rodzinę. Moja miła sąsiad

ka, obok której siedzę przy stole, 
Wanda Narejko-Grażuliene ukoń
czyła Wileński Instytut Inżynierów 
Budowlanych. Niestety, w  dzisiej
szej rzeczywistości trudno o pracę 
w tym zawodzie, jako że przyrzą
dów precyzyjnych nikt dziś na Li- 

• -  twie nie produkuje. Przekwalifiko
wała się na zaopatrzeniowca w  ca
łkiem innej branży. Syn i córka pani 
Wandy studiują.

Bodaj z największym sentymen
tem wspomina szkolne lata pani Ja
dwiga Urbanowicz-Olechnowicz: 
Pani Jadwiga jest z natury zorgani-’ 
zowana, obowiązkowa, rzetelna, 
więc szczególnie miło wspomina lek
cje języka niemieckiego, które pro
wadziła pani Anna i na których za
wsze panował spokój, ład i porzą
dek. Chyba ten swój sentyment do 
szkoły potrafiła przekazać córce, bo 
i ta, wbrew powszechnemu ostatnio 
trendowi, lubiła ten przybytek wie
dzy.

, Nie wiem natomiast, co lubił i lubi 
pan Franciszek Palewicz. Wiem tyl
ko, że nie lubi za wiele mówić o so
bie, za to odznacza się celnym dpw- 
cipem, humorem przy arcypoważ- 
nym wyrazie twarzy. Za to Teresa 
Jankojć-Kisielewska reprezentuje 
zupełnie inny, trochę Rablesowski typ 
humoru, pt. „Użyjmy dziś żywota”. I 
pewnie ma rację. Podobnie jak ra
cję mają wszyscy, którzy się tu ze- 
brali, a których wtej mojej relacji z 
tej wzruszającej imprezy nie zdoła
łam wymienić. Rację mają przede

, wszystkim w tym, że potrafili zorga
nizować ten piękny jubileusz swojej 
nauczycielce,że po tylu latach pamię
tali o niej.

... Mijała godzina za godziną, a 
czcigodna jubilatka na przekór tym I 
dziewięćdziesięciu latom puszczała I  
się w tany nie tylko z obecnymi na 
sali panami, ale i z każdą uczennicą 
swoją musiała zatańczyć. (Kiedy na
zajutrz zadzwoniłam do niej pytając, 
czy się nie czuje zmęczona po wczo
rajszych uroczystościach, odpowie
działa, że ani trochę, jest tylko tro
chę niedospana, bo się później niż 
zwykle położyła do łóżka). Do licz
nych serdecznych życzeń i toastów 
spełnianych za zdrowie Jubilatki „Ku
rier Wileński” dołącza również swo
je  „Sto lat” i solennie przyrzeka, że
się na setnyjubileusz pani Anny sta
wi incorpore.

Łucja BRZOZOWSKA 
Fot. M arek Łukaszewicz 

i archiwum I
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USA - bezpieczeństwo

Nie islam, lecz „fanatycy i mordercy 
głównym celem ataku

Terroryzm

To USA zakładały 
bazy terrorystów
To am erykańska C en tra lna 

Agencja Wywiadowcza, udzielając 
pomocy Afgańczykom walczącym z 
wojskami radzieckim i w latach 
osiemdziesiątych, przyczyniła się dó 
stworzenia baz terrorystycznych w 
Afganistanie - uważa wielu komen
tatorów w Kabulu, dobrze znających 
sytuację w tym rejonie świata.

Walka, jaką ówczesny prezydent 
USA Ronald Reagan prowadził ze 
Związkiem Radzieckim, paradoksalnie 
obraca się teraz niby bumerang prze
ciwko Stanom Zjednoczonym.

Zdaniem komentatorów, Ameryka
nie „ślepo dostarczali bihira i pieniądze” 
każdej grupie twierdzącej, że walczy z 
Rosjanami

Amerykanie nie brali nawet pod 
uwagą ideologii i celów takich gnę. Jed
nym z tych, którzy otrzymywali po
moc był właśnie saudyjski milioner Osa- 
ma bin Laden, którego teraz Stany Zjed
noczone czynią odpowiedzialnym za 
zamachy na ambasady USA w Nairobi 
iDares-Salam.

„Święta wojna” przeciwko armii ra
dzieckiej, która wkroczyła do Afgani
stanu w 1979 roku, przyciągnęła tam 
liczne grupy terrorystyczne, których 
członkowie przechodzili szkolenie w 
obozach założonych w odludnych gó
rach.

Stany Zjednoczone nie chciały bez
pośrednio nadzorować działań tych 
grup. Czyniły to poprzez służby bez
pieczeństwa Pakistanu. To one organi
zowały obozy szkoleniowe i przeka
zywały talibom amerykańską broń i

pieniądze. Stany Zjednoczone dostar
czyły nawet talibom rakiety przeciwlot
nicze Stinger.

To że Amerykanie nie interwenio
wali bezpośrednio w Afganistanie, a zda
wali się na Pakistańczyków, pozwoliło 
ludziom takim jak Osama bin Laden na 
przejęcie znacznych funduszy i arsenału 
broni - stwierdzają komentatorzy.

Wiele obozów, założonych podczas 
wojny ze Związkiem Radzieckim, jest 
nadal czynnych. Przebywają tam isla- 
miści z Algierii, Jemenu, Kuwejtu, in
dyjskiego Kaszmiru i Sudanu.

Jeden z największych obozów znaj
duje się koło miasta Chost o 20 kilomfe- 
trówpd granicy z Pakistanem.

Od czasu, gdy w 1989 roku Rosja
nie wycofali się z Afganistanu, bojowni
cy islamscy szkoleni do walki przeciw
ko nim, pojawili się w Bośni, Kaszmi
rze, Algierii, Azerbejdżanie i Czeczenii.

Afganistan stał się doskonałą bazą 
szkoleniową dla różnego rodzaju islam
skich grup terrorystycznych.

Talibowie, którzy twierdzą, że uda
ło im się stworzyć „najczystsze państwo 
islamskie na świecie”, udzielają w dal
szym ciągu pełnego poparcia Osamie bin 
Ladenowi - wyjaśniają komentatorzy.

Talibowie są zdania, że wydanie bin 
Ladena Amerykanom byłoby sprzecz
ne z islamskimi i afgańskimi tradycjami 
gościnności.

Jeden z zachodnich komentatorów 
jest zdania, że przeprowadzając uderze
nia na Sudan i Afganistan, Amerykanie 
wkroczyli w stan wojny z grupami ter
rorystycznymi. Łączy się z tym oczy
wiste ryzyko odwetu.

Imigracja

Fala imigracyjna czai się 
u wrót Europy Zachodniej

Zachodnie wywiady alarmują, 
że miliony potencjalnych imigran
tów szykują się do „inwazji** na 
bogate kraje Europy.

Piątkowy dziennik „Die Welt” 
pisze, powołując się na zachodnie, 
służby specjalne, że tylko w Rosji, 
na' Białorusi i Ukrainie czeka '2,5-3 
min ludzi, by przez kraje b.ałtyckie i 
Skandynawię przedostać się na Za
chód.

W samym tylko regionie Kijowa 
na początku roku przebywało ponoć 
2 0 0  tys. migrantów w  oczekiwaniu, 
aż pfzy pomocy jakiegoś gangu prze
mytniczego uda im się przemieścić 
na Zachód.

Oprócz tego, znaczna liczba imi
grantów przedostała się już do Hisz

panii, która jest uznawana za wielką 
„bramę wjazdową” na kontynent, 
zwłaszcza dla obywateli Maroka, Al
gierii, Czadu, Senegalu, Wybrzeża 
Kości Słoniowej, Republiki Środko
woafrykańskiej i Burundi.

Według wywiadowczych analiz, 
w krajach Unii Europejskiej mieszka
j ą  dwa miliony imigrantów z Afiyki 
Północnej, z tego 70 proc,we Francji.

Gdyby dziś na wyjazd zdecydo
wał się tylko co piąty bezrobotny 
mężczyzna w wieku 20-30 lat z kraju 
półhocnoafiykańskiego, na kontynen
cie europejskim pojawiłby się milion 
dodatkowych ludzi,

Do roku 2025 liczba -ludności 
państw północnoafrykańskich wzro- 
in ie  zobecnych 165 do 275 milionów,

a to oznacza większy potencjał emi
gracyjny.

W opinii zachodnich służb spe
cjalnych, spory problem z  punktu 
widzenia bezpieczeństwa stanowią 
kraje bałtyckie. Mimo międzynarodo
wej pomocy, Estonia, Łotwa i Litwa 
są  intensywnie wykorzystyw ane 
jako obszar tranzytowy dla nielegal
nych imigrantów, wędrujących do 
państw trzecich.

Profesjonalne gangi przemytnicze 
z siedzibami w  Moskwie i Mińsku 
wykorzystują do swego procederu 
dawne agentury radzieckiego biura 
podróży TntourisŁ Stosują przy tym 
najnowocześniejszą technikę - twier
dzą w swych raportach zachodnie 
wywiady.

Rosja

K ryzysow i w in ien  p rezyd en t i rząd
Duma Państwowa Rosji, która 

w związku z kryzysem finanso
wym w kraju zebrała się w piątek 
na nadzwyczajnym posiedzeniu, 
obarczyła winą za tę sytuację p re
zydenta i rząd.

W specjalnej rezolucji Duma we
zwała Borysa Jelcyna do dobrowol
nej dymisji ze stanowiska prezyden
ta, zaś w innym dokumencie skryty
kowała rząd, uznając jego antykry- 
zysowe posunięcia za niezadowala
jące.

Premier Siergiej Kirijenko ostrzegł 
podczas obrad, że to dopiero począ

tek kryzysu finansowego w  Rosji!
W dyskusji deputowani praktycz

nie wszystkich frakcji ostro krytyko
wali rząd premiera Kirijenki i kierow
nictwo Banku Centralnego Rosji za 
spóźnione i nieodpowiednie działania, 
mające na celu przezwyciężenie kry
zysu finansowego w kraju.

Również prezydentowi Jelcyno
wi zarzucano niewłaściwe działania w 
związku z kryzysem.

Lider komunistów Giennadij Ziu- 
ganow poinformował, że jego partia 
zebrała już 90 podpisów deputowa
nych, niezbędnych do wszczęcia

procedury usunięcia Jelcyna ze sta
nowiska.

W przyjętej na zakończenie ob
rad rezolucji, wzywającej prezyden
ta do dymisji Duma podkreśliła, że w 
sytuacji, gdy kraj przeżywa głęboki 
kryzys „prezydent nie podejmuje 
działań, mających na celu obronę kon
stytucyjnych praw obywateli”.

Jej zdaniem, stwarza to „realne 
zagrożenie dla integralności terytorial
nej Rosji, jej niezależności i bezpie
czeństwa”. Dlatego też prezydent po
winien odejść przed zakończeniem 
swej kadencji - uważają deputowani.

Na specjalnie zwołanej konferen
cji prasowej szef Rady Bezpieczeń
stwa Narodowego, Sandy Berger i se
kretarz stanu Madeleine Albright za; 
sypani zostali pytaniami, djaczego 
USA akurat teraz zdecydowały się 
działać, a nie np. dwa lata temu, po 
zamachu na osiedle wojsk amerykań
skich Chobar Towcrs w  Arabii-Sau
dyjskiej^ -

Berger odpowiedział, że admini
stracja USA otrzymała ostatnio „bar
dzo konkretną informację o bardzo 
konkretnym; zagrożeniu bardzo spe-1 
cyfićzńych celów amerykańskich”że 
strony ugrupowań zbliżonych do 6 %t 
Ladena. Albright''oświadczyła, iż 
USA otrzymały ostrzeżenia o zagro
żeniu innych ambasad amerykańskich 
na święcie. .....

Szef Rady Bezpieczeństwa Na
rodowego zaznaczył, że po zamachu 
w Chobar Towers śledztwo utknęło 
w miejscu, gdyż pojawiło się wiele 
wątków kierujących podejrzenia w 
różną stronę. Nieoficjalnie wiadomo, 
że niektóre wątki dochodzenia pro- 
wadządo Iranu. -

Kilku polityków republikań
skich ^.oraz rząd Sudanu-oskarżyli 
administrację Clintona, że atak był 
ob liczony  tia odwrócenie uwagi 
świata od skandalu z M oniką Lę- 
winsky. Szef Pentagonu, William 
Cohen stanowczo odrzucił ten za
rzut. Ataki rakietowe zdecydowa
nie poparł m.in. były sekretarz sta
nu w administracji Nixona i Forda, 
Henry Kissinger.

W przemówieniu telewizyjnym 
Clinton powiedział, że ludzie bin La
dena - którego nazwał „być może naj
większym dziś na świecie organiza
torem i sponsorem międzynarodowe
go terroryzmu” - planowali m.in. za

Prezydent Clinton podkreśla, 
że celem amerykańskich ataków 
rakietowych w Afganistanie i Su
danie nie są wyznawcy islamu, lecz 
„fanatycy i zabójcy".

.F o t EPA-ELTA

nów miłujących pokój ludzi na świe
cie, lecz przeciwko fanatykom i mor
dercom, którzy przystrajają zabójstwo 
w szaty dobrego uczynku i bezczesz
czą tym samym religię, w imię której 
występują” - powiedział Clinton.

Tak wyglądała fabryka w Chartumie po ataku amerykańskim.

mach na papieża Jana Pawła II, oraz 
prezydenta Egiptu, Hosni Mubara- 
ka. Planował i także podłożenie bomb 
w sześciu samolotach amerykańskich 
Boeing 747 latających nad Atlanty
kiem.

7  Uzasadniając akcję w Sudanie i 
Afganistanie, prezydent oświadczył, 
że chociaż Ameryka „pragnie poko
ju, nie konfliktu” nie będzie pobłaża
ła terrorystom broniąc interesów 
amerykańskich na świecie.

Albright i Berger powiedzieli,

że  ostrzelana rakietami fabryka w 
Chartumie produkowała komponen
ty do broni chemicznych. Podkre
ślili, że wojska amerykańskie stara

my s ię  ‘„zm inim alizow ać” ofiary  
wśród ludności cywilnej, atakując 
wieczorem, czyli po zakończeniu 
p rący  w fab ryce. „Po d jęliśm y  
wszelkie środki ostrożności^ - pod
kreślił Berger. .

W wywiadzie dla telewizji CNN, 
ambasador Sudanu przy ONZ, Elfa- 
tih Erwa, powiedział, że oskarżenie,

Fot EPA-ELTA

iż zbombardowaną fabryka produko
wała materiały do wytwarzania trują
cych gazów, to „wielki żart”. „Ame
ryka ma prawo ścigać bin Ladena, ale 
co on ma wspólnego z tą fabryką, któ
ra jest zresztą własnością prywatne
go biznesu?" - zapytał retorycznie 
ambasador. .

Jak powiedział Berger, atak w 
Afganistanie nastąpił w czasie „zgro
madzenia zwolenników bin Ladena”. 
Wiadomo już, jednakże lider terrory
stów uszedł cało z ataku.

W przemówieniu telewizyjnym 
w czwartek prezydent Clinton pod
kreślił, że celem amerykańskich 
ataków rakietowych w Afganista
nie i Sudanie nie są wyznawcy is
lamu, lecz „fanatycy i zabójcy” . 
Przydent powtórzył, że USA mają 
dowody, iż ostatnie zamachy w Ke
nii i Tanzanii sponsorował saudyj
ski finansista Osama bin Laden.

„Chcę, żeby świat zrozumiał, że 
naszaakcja nie była wymierzona prze
ciwko islamowi -Teligii setek milio-
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Odrodzenie mowy i tradycji naszych
(Dokończenie ze str.l)
W  fabryce było dużo Polaków i  

grunt do działalności okazał się po
datny. Koło wkrótce się przekształci
ło w  Stowarzyszenie Społeczno - Kul
turalne, do którego zaczęli przystę
pować ludzie spoza zakładu. Stowa
rzyszenie miało swój oddzielny sta
tut i  działało przy Funduszu Kultury 
na Litwie oraz miało prawo zakłada
nia własnych oddziałów. Podstawo
wym celem organizacji było krzewie
nie i  popieranie języka i  kultury pol
skiej, prezentacja osiągnięć Polaków 
na Litwie, upamiętnianie czynów kom
batantów, pielęgnowanie grobów i  pa
mięci historycznej, a także bliższe 
poznanie kultur innych narodów oraz 
integrowanie się ze społeczeństwem 
litewskim.

Zebranie założycielskie odbyło 
się 1 września 1988 roku, a na po
czątku lutego 1989r. oddział zrzeszał 
ju ż  ponad600 osób. Pierwszy m i za
paleńcami byli: Jan Hermanowicz, 
Jerzy Barancewicz, Krystyna Pono- 
mariowa, Danuta Nazarenko, Le
onard Kondratowicz, Stanisław OL 
szewski, Karol Śnieżko, Wacław Ba
ranowski, Fryderyk Szturmowicz, Jan 
Szuszkiewicz, Jan Wyszomirski, Li
lia Brazys, Danuta Kuzborska i  wielu 
innych.

Fabryki Aparatury Paliwowej 5 lute
go 1989 roku. Imprezę tę z całą sym
patią powitało kierownictwo zakładu 
nieodpłatnie udostępniając pomiesz
czenie, aparaturę nagłaśniającą itp. 
Pani Danuta Nazarenko z  koleżanka
mi zorganizowała wystawę prac pla
stycznych. Z tej okazji wydano też 
pierwszy krótki biuletyn informacyj
ny, który się potem nazywał „Echo”, 
gdzie w telegraficznym skrócie na
świetlano najważniejsze wydarzenia 
z życia oddziału, wprowadzono krót
ki słowniczek poprawnej polszczy
zny itp.

Na konferencji referat wygłosił 
wówczas dyrektor Szkoły Średniej 
nr.5 Wacław Baranowski. Podkreślił 
przede wszystkim duże luki'w roz-. 
woju naszej oświaty i kultury: Mó
wił o niskiej kulturze języka ojczy
stego, nawoływał do odrodzenia na
rodowego wspólnym wysiłkiem z in
nymi narodamir z  którymi przez wie
ki'dzieliliśmy dole i niedole. Akcen
tował potrzebę wzmocnienia naucza
nia języka litewskiego w szkołach” 
polskich itp.

Ojców

Dni Wilna w Słupsku.

Czekaliśmy wiele lat
Na moment odrodzenia czekali- 

długie dziesięciolecia z piety- 
mera ukrywając i zachowując w ser
su, niczym w rodzinnej szkatułce, 
vszystko, co nas cieszy i co nas boli, 
xzego pragniemy. A zebrało się tego 
wiele.

Pierwszą jaskółką, która poczy
niła wiosnę, była pierwsza konferen
cja Wileńskiego Oddziału Miejskiego 
SSKPL, zwołana w klubie Wileńskiej

Pierwsze „Kaziuki” na rynku Kalwaryjskim w 1989 roku.

ro wspaniałych pomysłów^ujawniło 
się wiele talentów. Ktoś ładnie malo
wał, rysował, ktoś potrafił wykaligra
fować ogłoszenie, inny grał, a jeszcze

Nocne rodaków 
rozmowy

Prócz oficjalnych konferencji i 
zebrań, zbierano się często grupkami 
czasenl w klubie zakładowym, w 5 
szkole, niekiedy w domach prywat
nych. Początkowo musieliśmy się bli
żej poznać, omówić nasze zaintere
sowania, potrzeby, czasem podzielić 
się prywatnymi sprawami. Słowem, 
były to nasze nocne rodaków rozmo
wy, podczas których rodziło się spo-

ktoś ładne zdjęcia robił. Wszystko 
potem bardzo się przydało. Nie było 
bowiem tygodnia, żebyśmy się gdzieś 
nie spotkali, nie było dnia, żeby cze
goś nie trzeba było omówić telefonicz
nie.

Od dyskusji 
do czynów

Owocem tych rozmów była wy
cieczka śladami A. Mickiewicza w 
190. rocznicę urodzin Wieszcza; spo
tkanie z człónkamL^SsSr* 1 Wili^V

opieka i porządkoWartie grobów na 
: Cmentarzu Antokolskim. W wyniku 

działalności polonijnej w Fabryce- 
Aparatury Paliwowej 23'awiły się ogło
szenia w języku polskim, urządzano 
choinki dla dzieci, organizowano spo
tkania i dyskusje z przedstawicielami 
„Sąjudisu”. Przy zakładzie powstała 
też grupa działająca charytatywnie, 
która opiekowała się samotnymi sta
ruszkami: przynieść Jęki, zremonto- 
wać starą szafkę, kizesło, naprawić 
zepsuty klozet‘itp.

Wiosną 1989 roku zrodził się po
mysł urządzenia własnego stoiska 
podczas k!aziukś na Rynku Kalwa
ryjskim. Jan Andrzejewski załatwił 
wówczas wszystkie formalności, Da
nuta Nazarenko przygotowała deko
racje stoiska, wystawiła swoje obra
zy, ręcznie malowane pocztówki ka- 
ziukowe i wielkanocne, autorka niniej
szej publikacji upiekła lukrowane baby 
i serca kaziukowe z imionami dziew
cząt. Ną największym sercu, które 
było ozdobą stoiska,lukrem wykali
grafowano wileński wierszyk:

„ Weronicia, moja życia,
-  D aj mnie igła, da jm niem cią , 

A ja  wezmą serca swoja, 
.1 grżyszyjajam  gdzie twoja.

Imprezie przygrywała kapela pod 
kierownictwem: Józefa Bożerodzkie-
go-

W sierpniu tegoż roku członko
wie oddziału aktywnie włączyli się do 
akcji Szlak Bałtycki. Nieco później 
zorganizowano pierwszą wycieczkę - 
pielgrzymkę do Kafynia. Wielu ż nas 
pamięta wspaniałe zapusty z pączka
mi i chrustami i tę wspaniałą do pół
nocy trwającą zabawę. ,

Z inicjatywy J. Andrzejewskiego 
zorganizowano Dni Wilna w Warsza-

vwie, Łodzi, .Słupsku itp. Ponieważ 
•oddział W. Syrokomli był najpręż
niejszy w Wilnie/ stale przybywało 
członków. Na spotkania przychodzi
li Vytautas Landsbergis, AloyzasSa- 
kałaś doktor Medard Czobot, mece- 
nas Czesław Okińczyc itp. Niestety, 
w tak krótkiej relacji nie sposób o 
wszystkim powiedzieć, bo robiło się 
wówczas rzeczywiście dużo.
Z perspektywy czasu

Jak to zwykle bywa, każda eufo
ria z biegiem czasu, przygasa, maleje 
entuzjazm, przychodzą pierwsze 
rozczarowania. W-tym przypadku 
również tak było. Ktoś odszedł* bo 
zabrakło mu czasu, kogoś zmusiła do 
tego sytuacja rodzinna, ale byli i tacy, 
którzy się zawiedli, gdyż ten polski 
patriotyzm całkiem nie był aż tak ide
alny, jakby się chciało. Zaczęły po
wstawać małe, nawzajem zwalczają- 
ce.się, grupki. Ważne jednak, że na
dal istnieją entuzjaści, którzy w taki. 
czy inny sposób działają na rzecz 
szerzenia polskości. Na bazie ód- 

|  działu, powstało. Stowarzyszenie 
|  Techników i Inżynierów Polskich] 

oraz Wileńskie Stowarzyszenie Rol
no - Przemysłowa Asocjacja. Wielu 
członków Stowarzyszenia - to Cźy^ 
telnićy i Sympatycy naszej gazety. 
Natomiast prezesowi Janowi An
drzejewskiemu chcemy w sposób 
szczególny podziękować za wspar
cie finansowe oraz udostępnienie 
przed tygodniem własnego, samocho
du dla potrzeb redakcji.

Przy okaz ji zawiadamiamy, 
że uroczyste spotkanie z okazji 
10-lecia OSSKPL odbędzie się 5 
września br. w  siedzibie STIPL 
(W ilno, ul. M o n iuszk i 10-29 o 
godz. 17)

Julitta TRYK 
Fot. archiwum

Obchody 45 rocznicy śmierci żołnierzy AK na cmentarzu w Kalwarii
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Miejsce najświętsze
Rozmowa z PINCHASEM MENACHEMEM JOSKOWICZEM,

„Wprost”: - Dlaczego twier
dzi pan, że na teren ie obozu 
oświęcimskiego nie powinno być 
żadnych krzyży?

Rabin Joskowicz: - To jest bo
lesna sprawa dla całego naroau ży
dowskiego. Dla tych, którzy prze
żyli Holocaust i Auschwitz - gdzie 
i ja się znalazłem w 1944 r. - jest to 
najświętsze miejsce na świecie. 
Świętsze niż Ściana Płaczu w Jero
zolimie. Każda religia ma prawo do 
swych symboli. Krzyż jest święty 
dla katolików, ale nie powinien stać 
w miejscu najświętszym dla Zjr- 
dów, a także dla wszystkich in
nych, którzy tam ginęli.-Tam nie 
jest potrzebny żaden symbol reli
gijny. Jedynym symbolem tego 
miejsca powinien pozostać komin 
krematoryjny.

- Jak pan ocenia o sta tn ie  
apele przedstawicieli Episkopa
tu, by nie staw iać tam więcej 
krzyży?

- Nam to nic nie. daje. Nie ma 
różnicy,-czy tam jest jeden krzyż, 
czy tysiąc krzyży. Mamy tylko 
jednego Boga. Nie jesteśmy prze^ 
ciwni krzyżom. To święty symbol 
dla katolików, tak jak półksiężyc 
dla muzułmanów. Ale powtarzam - 
nie w tym miejscu!

- Strona katolicka podkreśla, 
że jej obowiązkiem jest postawić 
krzyż na grobach swoich współwy
znawców, którzy też tam ginęli.

- Tam nie ma grobów. Tam nie 
ma pomników. Ten cmentarz jest . 
w powietrzu. Zawsze, gdy tam je
stem, słyszę modlitwę, którą mi
liony zamordowanych m oich  
współwyznawców wypowiadały 
przed śmiercią. Tegonie wolno mi 
zabrać. Pytam: czym ja tak zgrze
szyłem, że nie mogę s ię  pomodlić 
na tym świętym miejscu, najwięk
szym cmentarzu żydowskim na

naczelnym rabinem Polski
świecie, gdzie zginęli moi rodzice, I 
prawie wszyscy moi krewni, wielu 
moich kolegów?

- Co panu przeszkadza się 
modlić w tym miejscu?

- Nasza stara religia zabrania się 
modlić tam, gdzie stoją inne bożki..\ 
Kiedy-pisano ten zakaz, ponajd 
trzy i pół tysiąca lat temu, nie było 
jeszcze krzyża. On powstały— 
później. Ten zakaz obowią
zuje. Do modlitwy nie jest 
potrzebny żaden symbol.
Czy katolicy nie mogą się 
modlić bez krzyża? Czy ich 
modlitwa będzie przez to nie
ważna? .

- Nie wszyscy tak uwa
żają . P rzew odniczący  
Związku Gmin Wyznanio
wych Żydowskich w Polsce,
Jerzy Kichler, skłonny jest 
poprzeć projekt pomnika 
na oświęcimskim żwirowi
sku, naw et ze znakiem  
krzyża.

- Pan Kichler nie jest rabinem. 
Ocena nakazów i zakazów religij
nych należy do jabinów. Rabinem 
jajestem.

- Inny rabin, Avi Weiss, też 
kieru jąc się nakazem  re lig ij
nym, żąda nawet rozebrania ko
ścioła na terenie Oświęcimia...

• j -  Z rabinem Weissem nie mam 
żadnego kontaktu. Kiedy przyje
chał poprzednim razem, sześć czy 
siedem lat temu, by zrobić tutaj 
awanturę, mówiłem, że tego nie 
wolno. Żyjemy w kraju demokra
tycznym, można mówić, co się  
myśli, ale nie wolno robić prowo
kacji. Przecież cały świat patrzy 
na Polskę, j

- Czy widzi pan m ożliwość 
pogodzenia tych sprzecznych na
kazów i zakazów religijnych w 
Auschwitz?

- Jesteśmy w Polsce sąsiadami 
od tysiąca lat. Musimy zrobić 
wszystko, by nie dopuścić do wa
śni na tle krzyża. Jestem gotów 
przyjść do rezydencji katolickiego 
prymasa Józefa Glempa każdego 
dnia, oprócz soboty, o każdej po
rze, nawet w nocy, by wspólnie zna
leźć kompromis.

- Jak ten kompromis mógłby 
wyglądać?

- Na ten temat mogęrozmawiać 
tylko z prymasem.

- Czy złożył pan mu oficjal
nie tę propozycję?

- Nie. To jest moja intencja, 
którą już wiele razy wyrażałem za 
pośrednictwem mediów.

- Czy,ma pan jakieś sygnały 
ze strony Episkopatu, że takie 
spotkanie jest możliwe?.

- Dotychczas jeszcze nie.
- Czy problem  krzyży ma 

szansę na rozwiązanie w dialo
gu między Synagogą a K ościo
łem  katolick im , czy też widzi 
pan k o n ieczn o ść  in terw en cji 
rządu polskiego?

- Rząd powinien interweniować 
tylko w  wypadku jakichś awantur 
i zakłóceń spokoju. Rozwiązanie 
problemów religijnych powinno

być dziełem osób duchownych. Je
stem przekonany, że rozmawiając 
jak rabin z prymasem, znaleźliby
śmy rozwiązanie. Może nie od razu, 
nie na jednej, nodze, może trzeba 
będzie się spotkać ponownie, ale 
jestem przekonany, że jeśli będzie- 
I my szukać, to możemy znaleźć.

- Ale w spór włączył się już 
rząd Izraela i K ongres USA. 
Przestała to być wew nętrzna  
sprawa Polski.

- Rząd Polski' jest odpowie
dzialny przed całym narodem ży
dowskim, by nie zaznawał więcej 
cierpień. Na ziemi polskiej zginęło

I sześć milionów Żydów z 
całej Europy. Tutaj po
wstała wiejka fabryka za
głady. Polska powinna 
więc oddać ten kawałek 
ziemi jej ofiarom. Dlate
go kilka miesięcy-temu.' 
proponowałem, by Au
schwitz przyznano sta
tus eksterytorialności. . - 

- Jak pan sobie to 
wyobraża?

t Taki status miało na 
S  przykład więzienie Span- 
@ dau;w Berlinie Zachod

nim, gdy siedział tam Ru
dolf Hess. Zarządzali nim na prze
mian Anglicy, Amerykanie, Rosja
nie i Francuzi.,Podobnie może być 
tutaj. Terenem Auschwitz mógłby 
zarządzać rotacyjnie każdy kraj, 
którego obywatele tam zginęli.

- Czy eksterytorialność mia
łaby dotyczyć całego obozu? Jan 
Now ak-Jeziorański proponuje  
podzielić go na Birkenau -  gdzie 
ginęli wyłącznie Żydzi i Cyga
nie - i na KL Auschwitz, miejsce 
kaźni wielu narodów.

- To nie jest dobry pomysł. Nie 
można oddzielać cierpienia. Całe 
miejsce zagłady powinno zostać 
oddane wszystkim narodom, które 
tam cierpiały i ginęły.

- Jaki rząd na świecie zgodził
by się na wyjęcie spod jurysdykcji 
państwa części jego terytorium?

- Jest przykład Watykanu, w. 
pewnych dziedzinach wyjętego

spod jurysdykcji Włoch, w innych 
podporządkowanego jej. Mówiłem 
też o Spandau.

- Berlin Zachodni był jednak 
przejawem anomalii politycznej. 
Polska jest normalnym, suwe
rennym krajem. Tego typu pro
pozycje mogą dodatkowo podsy
cić konflikt między Polakami a 
Żydami.

-  N ie wolno zapominać, że 
Niemcy dokonali zagłady na tej zie
mi. To obciąża polskie sumienia. 
Dlatego Polska jest coś winna tym, 
którzy byli tu zwożeni na śmierć z 
całej Europy.

- Podziela pan zdanie osób 
twierdzących, że Polacy są w ja
kimś stopniu odpowiedzialni za 
to, że tutaj powstał Auschwitz?

- Przecież prezydent Wałęsa 
podczas wjzyty w Izraelu przepro
sił Żydów za zagładę. Ale to nie 
wystarczy. W ślad za tym muszą 
iść czyny ze strony, narodu pol
skiego, dowodzące kontynuacji 
tych przeprosin. Takim dowodem 
byłaby eksterytoria lność Au
schwitz. To byłoby bardzo dobre 
dla Polski.

- Czy to jest ze strony żydow
skiej propozycja do dyskusji, czy 
cel, do którego będziecie bezwa
runkowo dążyć?

- Nie zajmuję się polityką. Je
stem/tylko rabinem. Mam na celu 
aspekt duchowy i moralny. Polsce 
niepotrzebna jest wojna między 
społecznością żydowską i katolic
ką wokół krzyży w  Auschwitz. Ale 
boję się jej. Wystarczy posłuchać 
niektórych głosów, poczytać prasę. 
Każdy konflikt zaczyna się poma- 
lutku. Gdy ognia nie ugasi się zaraz, 
m oże wybuchnąć wielki pożar. Ba
gatelizowanie szaleńców miewa tra
giczne skutki. O Hitlerze też mó
wiono pogardliwie „wariat”. Począt
kowo nikt nie brał go poważnie.! co 
się stało? Zabił 50 min ludzi. Musi
my wspólnie zatrzymać ten ogień, 
dopóki nie jest za późno. -

Rozmawiali 
Jerzy Sławomir MAC 
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Większość Polaków w sondażu „Rzeczpospolitej” opowiada się za pozostawieniem krzyża papieskiego

Wciąż przybywa krzyży na żwirowisku
Wczoraj na żwirowisku w 

Oświęcimiu stanęło pięć nowych 
krzyży. Stało się to dzień po wypo
wiedzeniu umowy dzierżawy żwi
rowiska Stowarzyszeniu O fiar 
Wojny. I wbrew apelom prymasa 
oraz innych hierarchów Kościoła 
o niestawianie w tym miejscu ko
lejnych krzyży.

Mimo wypowiedzenia umowy 
dzierżawy żwirowiska Stowarzysze
niu Ofiar Wojny, pomimo apeli pry
masa i innych biskupów, wczoraj sta
nęło tam pięć nowych, czterometro
wych krzyży.

Jak wynika z badań „Rzeczpo
spolitej” większość Polaków jest zda
nia, że na żwirowisku powinien zo
stać krzyż papieski. Nieco ponad 
połowa z nich uważa jednak, iż nale
ży pozostawić wszystkie ustawione 
tu krzyże, a nie tylko papieski. Co 
ósmy Polak popiera usunięcie ze żwi
rowiska wszelkich symboli religij
nych.

Nazajutrz po wypowiedzeniu 
umowy dzierżawy żwirowiska Sto
warzyszeniu Ofiar Wojny stanęły tam 
kolejne krzyże. Nadal na żwirowisku 
przebywa też Kazimierz Świtoń., 
Urząd Rejonowy w Oświęcimiu, dzia
łający w imieniu rządu, wypowiedział 
umowę dzierżawy w trybie natych
miastowym. Adam Bilski, kierownik 
urzędu, powiedział nam, iż wypowie
dzenie zostało wysłane listem pole
conym do siedziby Stowarzyszenia 
w Bielsku-Białej. Zacznie obowiązy
wać z chwilą odebrania listu. Jeżeli 
adresat nie odbierze korespondencji, 
zostanie wysłany goniec. Mieczysław 
Janosz od dawna zapowiadał, że od
woła się do sądu, później oświadczył,

iż decyzję podejmie po zapoznaniu 
się z treścią dokumentu. Również 
Urząd Rejonowy w Oświęcimiu jest 
przygotowany do skierowania spra
wy na drogę sądową, jeżeli wypowie
dzenie umowy, po jej odebraniu przez 
adresata, nie zostanie zrealizowane w 
trybie natychmiastowym.

Przywrócenie rządowi, który 
działa w imieniu skarbu państwa, pe
łni praw do terenu żwirowiska jest 
punktem wyjścia do rozwiązania kon
fliktu o krzyże. W jaki jednak sposób 
ma to nastąpić, dotychczas nie wia
domo. Żadna z zainteresowanych i 
kompetentnych stron oficjalnie nie 
przedstawiła takiej propozycji. Zna
ne są tylko opinie kilku hierarchów 
Kościoła, niektórych przedstawicieli 
rządu albo organizacji żydowskich. 
Nic natomiast nie wiadomo o wspól
nych rozmowach na ten temat ich 
przedstawicieli. Nie wiadomo więc, 
co stanie się z krzyżami, z krzyżem 
papieskim, jaki będzie charakter żwi
rowiska, gdy stanie się ono w pełni 
własnością skarbu państwa, kiedy 
wreszcie zaprzestanie jego okupacji 
Kazimierz Świtoń, a dzierżawcą żwi
rowiska przestanie być niewielkie sto
warzyszenie. Zanim zapadną decy
zje, zapytaliśmy o zdanie Polaków.

Zostawić krzyż, zostawić 
krzyże

W badaniach „Rzeczpospolitej”, 
przeprowadzonych przez sopocką 
Pracownię Badań Społecznych, więk
szość respondentów opowiedziała się 
za pozostawieniem na żwirowisku 
krzyża papieskiego. Nieco ponad

połowa z nich uważa, iż należy zo
stawić wszystkie ustawione już tu 
krzyże, a więc nie tylko papieski, ale 
i inne, postawione na apel Kazimie
rza Świtonia, a wbrew życzeniom 
najwyższych hierarchów Kościoła.. 
Za pozostawieniem krzyży opowia
dają się częściej kobiety, osoby star
sze, z podstawowym wykształce
niem, emeryci, renciści, bezrobotni, 
niepracujący i zatrudnieni w przed
siębiorstwach państwowych; są to 
przede wszystkim gospodynie domo
we, rzadziej rojnicy; sympatycy 
AWS i Krajowej Partii Emerytów i 
Rencistów. Spośród tych właśnie grup 
społecznych rekrutują się głównie, 
choć nie wyłącznie, słuchacze Radia 
Maryja, które wzywało do obrony 
krzyży i już niejednokrotnie działało 
wbrew opinii biskupów.

Natomiast za pozostawieniem na 
żwirowisku tylko krzyża papieskie
go opowiedziała się w naszym son
dażu blisko jedna trzecia badanych. 
Są to, jak należy sądzić, osoby, dla 
których istotna jest symbolika krzy
ża, ale przeciwne są manipulowaniu 
tym znakiem. Biorą także pod uwagę 
opinię hierarchów Kościoła nad któ
rych zdanie nie przedkładają własnych 
sądów. W tej grupie respondentów 
przeważają mężczyźni, osoby w śred
nim wieku, z wyższym wykształce
niem, zatrudnione w sferze budżeto
wej, pracownicy gospodarstw rol
nych, zajmujący się handlem, prywat
ni przedsiębiorcy, kadra. Najczęściej' 
są politycznymi sympatykami ROP 
iPSL.

Argumenty środowisk żydow
skich trafiły do co szóstego Polaka. 
Ta grupa respondentów uważa, że na

żwirowisku sąsiadującym z byłym 
obozem Auschwitz-Birkenau, gdzie 
niemieccy naziści zamordowali około 
miliona Żydów, nie powinno być żad
nych symboli religijnych, sjcoro znak 
krzyża rani uczucia ich potomków. 
Niewykluczone, że o takim stanowi
sku zadecydowały również inne po
wody, na przykład przekonanie o 
kompromisowości takiego rozwiąza
nia. Opinię tę wyrażają przede 
wszystkim młodzi m ężczyźni, z 
wyższym wykształceniem, o dobrym 
statusie materialnym, często prywat
ni przedsiębiorcy sympatycy SLD.

We wstępnie uzgodnionych pla
nach - co ujawniono pół roku temu, a 
co zaowocowało obecnym konfliktem 
- ośmiometrowy krzyż papieski miał 
zastąpić pomnik z wizerunkiem krzy
ża. W badaniach nie zapytaliśmy o 
stosunek do tego, częściowo „spalo
nego” pomysłu, ale o opinię na temąt 
także proponowanej świątyni wielo- 
wyznaniowej, w której znalazłby się 
krzyż. Tę ideę rozwiązania konfliktu 
popierają głównie osoby między 25 a 
39 rokiem życia, z wykształceniem 
zawodowym lub wyższym.

O tym, jak wielowątkowy i skom
plikowany jest konflikt wokół krzy
ży świadczy,\|ż aż co dziesiąta osoba 
nie odpowiedziała na nasze pytania.

Ewa K. CZACZKOWSKA 
„Rzeczpospolita”

Badanie na zlecenie „ Rzeczpospo
litej "przeprowadziła Pracownia Ba
dań Społecznych w Sopocie w dniach 
15 - 16 sierpnia 1998 roku na 1050- 
osobowej próbie reprezentatywnej dla 
dorosłej ludności kraju:

Maja będzie budować
Firma Maja otrzymała w  czwar

tek pozwolenie na budowę zespo
łu parkingowego z obiektami usług 
towarzyszących nie opodal b. obo
zu Auschw itz I - podał Janusz 
Marszałek, prezes firmyl Pierwot
ną inwestycją' Mai było centrum 
handlowe. Wzbudziło ono prote
sty licznych środowisk żydow
skich, wskazujących, że powstaje 
w granicach strefy ochronnej b. 
obozu. Inwestycja w obecnym  
kształcie jest zgodna z planami 
Międzynarodowej Rady Muzeum 
oraz strategicznym rządowym pro- 
gramem ośw ięcim skim . Prezes 
Marszałek poinformował, że prace 
powinny ruszyć w połowie wrze
śnia tego roku, a obecnie czeka na 
uprawomocnienie się pozwolenia. 
Umożliwia ono budowę parkingów 
na 150 samochodów i 50 autoka
rów oraz adaptację i modernizację 
istniejących obiektów. Będą tam 
m.in. poczta, apteka, obiekty usłu
gowe znajdujące się obecnie na te
renie muzeum oraz Centrum Obsłu
gi Pielgrzymek. Władze miasta pier
wotnie wydały spółce decyzję od
mowną. W grudniu 1997 r. decyzja 
ta została uchylona przez bielskie 
Samorządowe Kolegium Odwoław
cze, a spółka stara się o uznanie 
roszczeń odszkodowawczych za 
wstrzymanie robót, na poczet cze
go dostała już od wojewody biel
skiego 169 tys. zł. (PAP)



JAN
N O W A K

KURIER 
Z WARSZAWY
Droga jak  zawsze prowadziła 

przez Częstochowę i Poraj. „Fonsio” 
pierwszy raz w życiu miał przekroczyć 
granicę w niemieckim mundurze kole
jowym z fałszywymi dokumentami. 
Miał sporą tremą, czemu się wcale nie 
dziwiłem, dobrze pamiętając tę noc w 
Kutnie, kiedy po raz pierwszy pokazy
wałem SS-manowi fałszywąlegityma
cję. Wyspawszy się u. „Sobiesława” 
poszliśmy z  JFonsiem” na Jasną Górę. 
Mój towarzysz modlił się bardzo żarli
wie przed Cudownym jObrazem.

Po zapoznaniu się z „Eriką” i Mak
sem i po wciągnięciu do współpracy 
swego szkolnego kolegi Wiktora K o-. 
ścielnego („Utula”), następne wypra-

(Ciąg dalszy. Początek patrz > 
nr 132) _

wy z bibułą na Śląsk odbywał już „Fon
sio” samodzielnie. Sprawozdanie, któ
re przywiózł z pierwszej takiej samo
dzielnej wyprawy, brzmiało wprost sen
sacyjnie. Pełno było w nim niezwy
kłych przygód, podsłuchanych rozmów 
z Niemcami, rewelacyjnych dowodów 
skuteczności Akcji „N” oraz opisów _ 
wprost niebywałych wyczynów same
go „Fonsia”. WyWarło ono piorunują
ce wrażenie na „Leszku”. Następne 
były jeszcze bardziej fantastyczne. 
Dopiero, kiedy w parę miesięcy póź
niej „Leszek” sam pojechał na Śląsk, 
„Erika” oblała go zimną wo<ią. „Fon
sio” był mitomanem, który prawdziwe 

- przeżycia urozmaicał i uzupełniał b la-. 
gą. Połowa jego nadzwyczajnych przy
gód pochodziła z jego własnej wyobraź
ni. Ta nieszkodliwa słabość nie prze

szkadzała mu wcale spełniać sumien
nie i z odwagą wyznaczonych zadań.
A że.był przy tym pierwszorzędnym 
kompanem i dobrym kolegą, więc ła
two wybaczaliśmy mu blagę. Faktem 
jest, że dzięki takim ludziomjak „Fon
sio” , nieoceniona „Erika”, Maks, 
■„Utul” i „Rudolf’ (Rudolf Bednorz) 
Śląsk ruszył pełną parą, stając się 1 
zgodnie z zamierzeniem - szeroką dro
gą wypadową w głąb samych Niemiec.

Na ziemiach przyłączonych do Rze
szy, niewątpliwie najlepiej robota Akcji 
„N” rozwijała Się w okręgu łódzkim. 
Mieliśmy to do zawdzięczenia,,Gertru
dzie”. Taki był pseudonim majora Zyg
munta Jankę. W chwili, gdy spotkałem 
„Gertrudą” po razpierwszy, był on sze-" 
fem H Oddziału Okręgu Łódzkiego i 
pełnił obowiązki szefa sztaba

W swojej książce „W Armii Kra
jowej w Łodzi i na Śląsku” Jankę tak 
pisze o tym spotkaniu:

Kiedyś, gdy pełniłem funkcje  
szefa sztabu, zgłosił się do mnie mło
dy chłopiec, „przeciętniak" nie rzu-' 
cający się w oczy. Nosił pseudonim 
„ Janek". Przyjechał z  Warszawy z  
ramienia kierownika działu „ N ” przy 
Komendzie Głównej z  proptizycją 
uruchomienia odpowiedniej komór
ki u  nas. Zaakceptowałem ten po
m ysł i postanowiłem zająć się tą 
sprawą sam. (str. 96). -

W innym wspomnieniu, poświęco
nym wyłącznie Akcji „N” w Łodzi i na - 
Śląsku, Jarike opisuje nasze poznanie 
w tych słowach:

Najtrudniejszą dla mnie sprawą, 
jeśli chodzi o wspomnienia, jest chro
nologia 'wydarzeń, Nie pamiętam  
więc, kiedy zgłosił się do mnie w Ło
dzi wysłannik Akcji ,,N ‘- z  Komendy 
Głównej W Warszawie. Pełniłem wów- 
czas funkcje szefa sztabu Okręgu 
Łódzkiego ZWZ i  miałem własne go
spodarstwo, to znaczy rozbudowany 
organizacyjnie Oddział Wywiadow
czy Sztabu Okręgu. Wysłannik był _ 
młody, szczupły, wyglądem uwagi nie • 
zwracał, ale wyczuwałem, że był by
stry i obrotny: Pomysł Akcji „N"~ 
oceniłem pozytywnie, przekonany, że 
trud i ryzyko włożone w tę działał- ; 
ność opłacą się**.

W obu wspomnieniach zawiodła 
„Gertrudę” pamięć, czemu po tylu latach 
nie można się dziwić. Do tego pierwsze
go spotkania dosżło nie w Łodzi, lecz w 
moim lokalu na Królewskiej 6  w Warsza
wie. Jankę odwiedzał wtedy służbowo 
Komendę Główną: Po tej wstępnej wizy
cie umówiliśmy się, że go zrewizytujęw 
Łodzi. Od pierwszej chwili widziałem, że 
Akcja „N” pasjonuje go osóbiście.

Łódź i cały Okręg miały w Komen
dzie Głównej złowrogą opinią jako te
ren w całej Polsce i na całym terenie 
ziem przyłączonych najniebezpieczniej-. 
szy dla konspiracji. Jedna wsypa nastę
powała za drugą i żaden komendant 
okręgu nie mógł długo się ostać. Pierw
szy z nich, ppłk LeopoldOkulicki - póź
niejszy generał „Niedźwiadek” - musiał 
opuścić Łódź we wrześniu 1940 r. Jego 
szef sztabu uciekł do Warszawy już po 
dwóch tygodniach. Następca Okulickie
go płk Stanisław Juszczakiewicz ze 
względów bezpieczeństwa także wię
cej przebywał w Warszawie niż w Ło
dzi, aż Wiosną 1942 r. został formalnie 
przesunięty do Komendy Głównej. Ko
lejny komendant rzadko się w Łodzi zja- 

■ wiał. Oficerowie z Komendy Głównej, 
którzy próbowali utrzymać się na miej
scu, wpadali i ginęli jeden zadrugim. W 
końcu jedynym, który pozostał na pla
cówce, był właśnie „Gertruda”. Formal
nie - tylko szef II Oddziału, de facto speł- 

: niał równocześnie funkcje szefa sztabu 
i nieobecnego kopiendanta Okręgu.

Od razu Jamce zrobił na mnie wra
żenie niezwykle silnej indywidualności. 
Inteligencją i rozeznaniem politycznym 
wysuwał się o trzy długości ponad prze
ciętny poziom przedwojennego oficera 
sztabowego. Twarz miał owalną, cżu- 
prynęz boków wystrzyżonąprzy skro
niach w niemieckim stylu.Mówił dość 
szybko, krótkimi, urywanymi zdaniami 
-przyciszonym głosem. Byćmoże było 
to jego konspiracyjne przyzwyczajenie. 
Wyrażał się jasno, zwięźle i logicznie. 
Wyczułem w nim dowódcę, który do
kładnie wie, czego chce, i umie szybko 
podejmować decyzje. To pierwsze wra
żenie znalazło pełne potwierdzenie w 
późniejszej współpracy i kontaktach.

Do Łodzi przyjechałem jako czło
nek dwuosobowej drużyny pociągu to

warowego w towarzystwie kolejarza 
Tadeusza Reka. Wysiedliśmy na stacji 
Łódź-Chojny, gdzie żadnych kontroli nie 
było. Z „Gertrudą” nie spotkałem się w 
żadnym lokalu, lecz w umówionym miej
scu na ulicy. Rozmawialiśmy idąc jaki
miś bocznymi zaułkami. Zorientowałem 
się szybko, dlaczego Łódź była tak nie
bezpiecznym miastem dla każdej orga
nizacji podziemnej. Powody były dwa: 
oba dość proste i prozaiczne.

W Warszawie i w takich miastach, 
gdzie ludność polska mieszkała w zwar
tych skupiskach, Polacy - nie tylko ci, 
którzy należeli do organizacji - tworzyli 
coś w rodzaju niepisanej zmowy. Do
nosy do gestapo były rzadkością, nato
miast w razie niebezpieczeństwa moż
na było prawie zawsze liczyć na to, że 
obcy udzielą schronienia albo przyjdąz 
pomocą, często nadstawiając własny 
kark. Przykładem był ów nieznany ro
botnik w Poznaniu, do którego zwróci
łem się o ratunek, gdy zdawało mi się, 
że zgubiłem bilet kolejowy.

WŁocłzi było pod tym względem ina
czej. Od stulecia mieszkała tu niemiecka 
mniejszość mówiąca po polsku. Był to 
element miejscowy, obeznany z polskim 
sąsiedztwem, a równocześnie wybitnie 
wrogi. Niestety, nie było w Łodzi osobnej 
memieckiej dzielnicy mieszkaniowej, a je
śli istniała, to była zarezerwowana dla na
pływowego elementu urzędniczego. Wza
jemne przemieszanie Niemców i Polaków 
sprawiało, żęci ostatni znajdowali sięnie- 
ustannie w polu obserwacji wroga i byli 
stale przedmiotem donosów. Wiązała się 
Złym okoliczność, że miasto pozbawione 
było kanalizacji. Większośćdomówmiała 
jednąwspólnąubikację na podwórzu. W 
Poznaniu, Gdańsku, na terenie właściwej 
Rzeszy starałem sięw ciągu dnia jak naj
mniej wychodzić na miasto z mieszkania, 
któresłużyło mi za nocleg, by nie zwrócić 
na siebie uwagi mieszkańców kamienicy. 
Tam jednak, gdzie sąsiadami byli Polacy, 
stanowiło to tylko środek ostrożności. W 
Łodzi obcy przybysznie mógł uniknąć pa
rado wania kilka razy dziennie na oczach 
niemieckich lokatorów do ubikacjina po- 
dwÓ!zu- (Cdn.)

Piłka nożna
Eliminacje ME-2000

W spotkaniu eliminacyjnym do mi
strzostw Europy 2000 roku w  piłce 
nożnej w grupie 9 w Sarajewie repre
zentacja Bośni i Hercegowiny pokonała 
1:0 ekipę Wysp OWczych.

Najbliższe spotkania w tęj grupie 
. jodbędą się 5 września; Bośnia i Her

cegowina zmierzy się z Estonią, Wy- _ 
spy Owcze - z  Czechami, Litwa - ze 
Szkocją.

Towarzysko
Mistrzowie świata w piłce nożnej 

Francuzi w meczu towarzyskim w 
Wiedniu zremisowali z Austrią2:2 (1:1); 
Było to pierwsze spotkanie Francuzów 
po mistrzostwach świata. Bramki dla 
gospodarzy uzyskali Mario Haas (42) i 
Ivica Vastić z kaniego (76), dla Fran
cuzów Lilian Laslandes (16) i Alain 
Boghossian (84).

Oto wyniki innych meczów: Cze
chy - Dania 1:0, Słowacja - Finlandia 
0:0, Ukraina - Gruzja 4:0, Norwegia - 
Rumunia 0:0, Węgry - Słowenia 2:1.

Inf. wl.
Kolarstwo

Coraz bliżej zwycięstwa
Jadąca w złotej koszulce liderki 

wyścigu Tour de France Edita Puczin- 
skaitc na 10 etapie jeszcze o 12 sek. 
powiększyła swą przewagę nad drugą 

'wklasyfikacji generalnej WłoszkąFa- 
bianą Luperini. Teraz te kolarki dzieli 1 
min. 7 sek.Trzecia jest Włoszka Ales- 
sandra Cappellotto (-1.57), czwarta 
Rosjanka Walentyna Połchanowa (- 
4,12).Na piątej pozycji jest Rasa Poli- 
keyicziute (-6:41), ajej siostra bliźniacz
ka Jolanta zajmuje 8 miejsce (-9.13)."

Dziesiąty etap długości 115 km 
wygrała Norweżka Gunn-Rita Dahle - 
3:33.37. Druga, ze stratą24 sek., była

Szwajcarka Barbara Heeb. Puczinska- 
ite finiszowała jako trzeci a przegrywa- 
jąc do Szwajcarki 1 sekundę. Jolanta 
Polikevicziute finiszowała siódma (stra
ta do zwyciężczyni 50 sek!).

Do końca wyścigu pozostały trzy 
etapy. Wczoraj uczestniczki wyścigu 
miały do pokonania 130 km.

M. PIASECKI
Żeglarstwo

M. Kusznierewicz 
drugi

|  Po czterech wyścigach żeglar
skich mistrzostw świata w klasie Finn 
mistrz olimpijski Mateusz Kuszniere
wicz awansował ztrzeciego na drugie 
miejsce. Prowadzi obrońca tytułu 
Szwed Frederik Loof.

W czwartym wyścigu zwyciężył 
Francuz Xavier Rohard, który prowa
dził od startu do mety. Dominik Źycki 
awansował po czterech wyścigach na' 
10 lokatę.
Szachy
Na czele nadal Rublewski

Rosyjski arcymistrz Siergiej Ru
blewski nadal prowadzi w 35 szacho
wym memoriale Akiby Rubinsteina w 
Polanicy Zdroju. W czwartej rundzie 
lider (3 pkt)zremisował czarnymi bier
kami z Węgrem Peterem Leko.

Najciekawszą partię rozegrali w 
czwartej rundzie Boris Gelfand (Bia
łoruś) z Aleksiejem Szirowem (Hisz- 

~ | pania) - obaj specjaliści od obrony Gru- 
[ enfelda. W teoretycznej batalii lepszy 

okazał się białymi bierkami Gelfand, 
który pokonał rywala po efektownej 
ofierze wieży.

Pierwszą wygraną zanotował 
mistrz świata wersji FIDE Anatolij 
Karpow, który stoczył sześciogodzin
ną walkę z Bartłomiejem Macieją. 
Pierwsze pół punktu zdobył mistrz Pol
ski Tomasz Markowski, który zremi
sował białymi bierkami z Michałem 
Krasenkowem. Lcmbit Oli zremisował 
z Wasilijem Iwanczukiem.

Lekkoatletyka

Po razpierwszy w historii lekkoade^ 
tycznych mistrzostw Europy złotym me
dalistą wbi egu na 400 m przez plotki zo
stał Polak. Na najwyższym podium sta
nął Paweł Januszewski, który czasem 
48,17 poprawił należący do niego rekord 
kraju. Na drugim miejscu uplasował się 
Rosjanin Rusłan Maszczenia) - 48,25, a 
na trzecim Włoch Fabrizio Mori - 48,71.
- Również po raz pierwszy w finale 
400m wystąpiło wczoraj trzech Polaków. 
W gronie ośmiu najlepszych400-metrow- 
ców wystartowali Robert Maćkowiak, 
Tomasz Czubak i Piotr Haczek. W półfi
nale najpierw Czubak czasem45,22 po
prawiło 0,04 sek. rekord Polski, należą
cy do Maćkowiaka (z półfinałowego bie
gu ubiegłorocznych mistrzostw świata w 
Atenach). Po 10 minutach w drogim bie
gu półfinałowym Maćkowiak ponownie 
powrócił na pozycję rekordzisty kraju, 
osiągając znakomity czas -45,08.

W chodzie na 10 km zwyciężyły 
Włoszki. Złoty medal wręczono Araiari- 
cie Sidoti (42:49), a srebrny Erice Alfridi 
(42:54), która o jedną sekundę wyprze- 

, dziła Portugalkę Susanę Feitor. Dosko
nale spisała się Polka KatarzynąRadt- 
ke, matka dwojga dzieci, która zajęła szó
ste miejsce (43:09). Litewska chodziar- 
ka Sonata Miluszauskaite zajęła 21 miej
sce. Jej czas 46'32 jest o 3 min. 43 sek. 
gorszy od zwyciężczyni. Ogółem rywa- ■ 
lizowały w chodzie 31 zawodniczek, ą 
ukończyły dystans 24 - trzy wycofały się, 
a cztery zostały zdyskwalifikowane.

W Budapeszcie pożegnano dystans 
10 km. Od przyszłego roku wszystkie 
zawody najwyższej rangi będą miały w 
programie chód na 20 km.

Mistrzyną Europy w pchnięciu kulą 
została Ukrainka Wita Pawłysz, która 
uzyskała doskonały wynik 21 m 69 cm. 
Srebrny medal przypadł w udziale Ro
sjance Irinie Korżanienko (19,71), a brą
zowy Białorusince Janinie Korolczik 
(19,23). Nadspodziewanie dobrze spisa
ła się Polka Katarzyna Żakowicz, która 
•w ostatniej próbie uzyskała 18,77 m(re-

„ kord życiowy),zajmując piąte miejsce. 
Krystyna Danilczyk-Zabawska byłaje- ‘ 
denasta-17,69.
W, Rywalizacja wtrójskoku kobietza- 

kończyła się niespodziewanym zwycię
stwem Greczynki Olgi Vasdeki -14,55 
m, która o 2 cm wyprzedziła Czeszkę 
Sarkę Kasparkową i o 5 cm Bułgarkę 
Terezę Marinową.

W biegu na 800 m zwyciężyła Ro
sjanka Jelena Afanasjewa - 1.58,50. 
Druga była Szwedka Malin Ewerlof- 
1=59,61, a trzecia Austriaczka Stephanie 
Grag-2.00,11.

Bardzo słabe wyniki osiągnęli zwy
cięzcy biegu na 1500 m mężczyzn. Złoty 
medal wręczono Hiszpanowi Reyesowi 
Estevezowi (3.41,31), srebrny Portugal
czykowi Rui Silvie (3.41,84), a brązowy 
Hiszpanowi FeTminowiC^cho (3.42,13). 
Dalsze trzy miejsca zajęli Brytyjczycy 

W dziesięsioboju triumfował Estoń
czyk Erki Nool, który zgromadził 8667 
piet Medal srebrny wywalczył były mińsz- 
czanin, obecnie reprezentujący barwy 
Finlandii, Eduard Hamalainen (8587 pkt). 
Trzeci był Rosjanin Lew Łobodin (8571 
pkt). Mistrz świata Czech Tomas Dvo- 
rak zajął piąte miejsce (8506 pkt). Z po
wodu kontuzji nie ukończył konkurencji 
Polak Sebastian Chmara.

W eliminacjach skoku wzwyż Pol
ka Donata Jancewicz wyrównała swój

D iego  M a r a d o n a  zn o w u  w r a c a ...
SzykujesięjużsiódmypowrótDie- roku 1986 ma zagrać we^wrześniu,

go Maradony na piłkarską murawę. albo w październiku. Mecz M a e  oka-
Zdaniem menedżera GuillermoCoppo- zjądo uczczenia 38 rocznicy urodzin
ly ,1’enfent terrible” światowego fiit- Maradony.
bolu przymierza się do występu w  bar- „Złoty chłopiec g g g g g g
wach drugoligowego hiszpańskiego klu- diony niczym bumerang.ale^zyst
bu Badajoz. kie dotychczasow e próby kończyły się

Pierwszą okazją do powrotu Ma- niepowodzeniem,
radony ma być występ w meczu to- . Po skandalu dopingowym Mara- 
warzyskim” - powiedział Coppola. dona skończy, kanerę we wrześniu
Kapitan mistrza świata Argentyny z  ubiegłego roku.

Książka zbiorowa: Akcja „N”. 
Czytelnik, Warszawa 1972, str. 428

P. Januszewski i R. Korzeniowski - mistrzami Europy
rekord życiowy (193 cm) i zakwalifiko
wała się do finału.Niepowiodło się Li
twince Nele Żilinskiene, która potrafiła 
skoczyć tylko 187 cm. Podzieliła ona 
wraz z jeszcze czterema zawodniczka
mi 16-20 miejsca.

Z trójki Polaków startujących na 
3000 m przez przeszkody awans do fi
nału wywalczył tylko Rafeł Wójcik.

Wczoraj z samego rana odbyły się 
zawody w chodzie na 50 km. Triumfo
wał w nich mistrz olimpijski i świata Po
lak Robert Korzeniowski (3:43.51). Drugi 
na mecie był Fin Valentin Kononen (38 
sek. straty), trzeci Rosjanin Andriej Płot- 
nikow (strata 2 mm. 2 sek.). Inny Polak, 
tegoroczny zdobywca Pucharu Europy, 
Tomasz Lipiec-zajął piąte miejsce 
(3:48.05).

W czwartym dniu zawodów z za
wodników litewskich startowali: Daugyi- 
nas Zujus w chodzie na 50 km, Remigija 
Nazaroviene w siedmioboju oraz Arunas 
Jurkszas w rzucie oszczepem. Polacy w 
tym dniu najbardziej liczyli na występ400- 
metrowców, skoczka wzwyż Artura 
Partykę, a także siedmioboistkę Urszulę 
Włodarczyk, tyczkarkę Monikę Pyrek.

Dziś do boju m szą dyskobole. Liczy
my bardzo na dobry występ Virgilijusa 
Alekny, Romasa Ubartasa i Vaclovasa 
Kidykasa.

Mieczysław RADZI WIŁŁOWICZ
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K u r i e r e m .  ”  g r z e z  ż y c i e

9 10 11 12 13

R o z r y w k i  u m y s ło w e

Krzyżówka 
z hasłem

14 15

Poziomo: A - Świnia z Ameryki Płd., B - ostra przy
prawa do mięsa, C 4 nazwa zbiorowa wysp na Pacyfiku, D
- zajęcie klakiera, E - pęk papierów, banknotów, F - statek 
na dnie, G - kojarzy pary, H - rzecz niezwykła, K - moc, 
krzepa, L I  stragan, M - narząd słuchu, N - dział mechani
ki, O - nauka o rozbiorze pojęć i myśli, P - wystawca 
weksla, R -  człowiek wykształcony, światły, S - dyskry
minacja rasowa.

Pionowo: 1 - busola, 2 - uczucie za doznane dobro, 3
- imię Hańskiej, 4 - drzewo iglaste, żywotnik, 5 - przepły
wa przez Florencję* specjalista oceniający jakość wina na 
podstawie smaku, 7 - uchwyt ślusarski • karność, dyscy
plina, 9 - ojej dolinie pisał Cz. Miłosz • faun, 11 - formacja 
piłkarska • na wyższe stanowisko, 12 - roślina na stole 
wielkanocnym, 13 - gargulec, 14 - najwyższa władza ma

rynarki wojennej, 15 - skupisko ludności.
Po rozwiązaniu krzyżówki należy odczytać hasło:

Rozwiązanie krzyżówki 
z dn. 15 sierpnia

Poziomo: kambuz, wykonawca, organki, denaturat, 
mors, krok, smak, staż, ospa, omen, pęto, pikador, szklar
nia, tempera, winogrono, szałas.

Pionowo: kosmos, miesięcznik, angaria, kura, bunt, 
warga, zwid, anion, akyn, patos, Anat, komża, kasyno, 
medresa, oczarowanie, narwal.

(U  góry  -  dodatkowe rozwiązanie-hasło)

Psychozabawa Czy masz wyobraźnię?
1. Miewam kolorowe sny
a. często
b. rzadko
c. nigdy
2. Jestem wrażliwy(a) na ból
a. przeciętnie
b. bardzo
c.mało
3. Ciemność
a. przeraża mnie
b. fascynuje
c. utrudnia poruszanie się
4. Widziałem (am) ducha
a. niejednokrotnie
b. tak mi się wydaje
c. w teatrze na „Hamlecie”
5. Mógłbym (mogłabym) za

mieszkać w domu, w którym popeł
niono zbrodnię

a. bez problemu
b. raczej nie
c. za nic
6. Zdarza mi się odgadywać cu

dze myśli
a. czasami

b. bardzo często
c. bardzo rzadko
7. Z reguły wyrażam się
a. raczej prosto
b. dość kwieciście
c. poprawnie
8. Cm entarze wywołują we 

mnie
a. smutek
b. spokój
c. lęk
9. Czytanie w twarzach ludzi 

jest czymś
a. raczej łatwym
b.^ trudnym
c. niebezpiecznym
10. Najtrudniej byłoby mi wy

rzec się
a. filmów
b. książek
c. imprez towarzyskich 
U . Byłem (am) u wróżki
a. raz w życiu
b. kilka razy
c. nigdy

12. Uczucia najłatwiej wyrazić 
za pomocą

a. muzyki
b. słów
c. obrazów
13. Siadając na zwolnionym  

przed chwilą fotelu
a. odczuwam niepokój
b. odczuwam przykrość
c. nic nie odczuwam
14. Miewam sprawdzające się 

przeczucia
a. często
b. sporadycznie
c. nigdy
15. Przedmioty martwe
a. miewają swoistą aurę
b. m ają coś ze swojego właści

ciela
c. są mi obojętne
16. Na ścianie najchętniej wie

szam
a. portrety
b. pejzaże
c. maski

Wygląda na g  że nie eksploatujesz nadmiernie swojej 
wyobraźni. Grozi to jej zanikiem, niemal równie groźnym jak atrofia 
mięsni. Trzeba zmusić ją do większej pracy, w swoim dobrze poję- 
tym interesie. Nie bój się, nie staniesz się przez to nieuleczalnym, 
oderwanym od życia fantastą. Taka gimnastyka umysłu może przy- 
nlośc całkiem wymierne korzyści. ■ "i' ■

13-24 Wprawdzie daleko Cl do Salvadora Dali, potrafisz jednak 
uruchomić swoją wyobraźnię i w żabie zobaczyć księcia, a wKop
ciuszku - księżniczkę. Ta zdolność bywa czasami dość niebez
pieczna, gdyż w końcu nie każda żaba ma królewski rodowód. Ale 
nie przejmuj się, masz w swojej fantazji silnego sojusznika, który 
pomoże tam, gdzie wszystko inne zawiedzie.

25-32 Jesteś królem, a może królową, wielkiej Kraihy Fantazji. 
Mieszka w nie] Płonąca Żyrafa, Pies Andaluzyjski, a także tylko 
tobie znane groźne i piękne stwory. Czasami Wymykają się one 
spod kontroli i usiłują przeniknąć do szarej rzeczywistości, a wte
dy mogą zacząć się kłopoty. Czym jednak byłby twój świat bez 
snów na jawie i jednorożców?

m u B c

' 'V 1 0
2 . / 1 '. 2- 0

|  ’ 3.’ 1* t : - 0
4. 2 ' 1 ‘V 0

: 5. 0 i 2
6. ; t j 2 0

;. 7. .1- %2C? 0
8. : 0 -'2
9. 1 0 2 >•/
10. 1 . 2 0

i i . . ' 2 . 0
12. * 0

— 13, '2 0
14. 2 1 0
15; 2 1 0
16. 0 1 ' 2

H O R O S K O P
K O Z IO 

ROŻEC.
Będzie to 

tydzień n ie
pewny. Zanie
chajcie wszel
kich operacji-, 
pieniężnych i - 
transakcji fi- 

/ :  n an so w y ch .
Astrolog radzi, aby wszystkie swe 
myśli poświęcić ukochanej osobie.. 
Kobietę otacza gęsta romantyczna 
aura. Wasze serce nie potrafi dokonać 
wyboru wśród dwóch godnych siebie 
wielbicieli. Nieśpieszcie z podjęciem 

-decyzji.

podjęcia brzemienia sławy i chwały. 
Układ gwiazd stwarza wam realne 
możliwości dużej wygranej w karty. 
Waszym idealnym partnerem są Ryby 

I lub Rak.
R Y B Y . 

S p r a w y  
zm ienią się 
na - lepsze 
pod każdym 
w zg lędem . 
Nie zapomi- 

[najcie, że. 
znajdzie, się 

H  k toś, kto 
I świadomie lub nie zechce wciągnąć 
was w realizację pozbawionych per
spektywy planów. Kupcie przed- 
| miot, o którym, od dawna marzycie, \ 
najlepiej 27 sierpnia. Poza tym czeka 
przeprowadzka i coś dla serca.

BA RA N . 
Będziecie mie
li wiele pomy
słów i nadziei, 
ale na razie ra
czej się nie uda 
ich zrealizo* 
wać. Niestety, 
okoliczności 
są dziś nie do 

przezwyciężenia. Należy się pogo
dzić z niepom yślnym  układem  
gwiazd. Zaczekajcie do lepszych cza
sów, które już  wkrótce nastaną. Na 
obecnym etapie liczcie na pomoc ro
dziny i przyjaciół.

B Y K .  
M o ż e c i  e 
mieć straty  
finansow e. 
Powinniście 
do minimum 
ogran iczyć 
ak ty w n o ść  
w przedsię
b io rczości. 

Być może będziecie wyjaśniali intry
gi. Szczególną ostrożność warto za
chować pracownikom banków i tym 
wszystkim, którzy w pracy mają do 
czynienia z pieniędzmi. Ktoś świa
domie chce wam szkodzić. W  życiu 
osobistym planety będą sprzyjać.

B L I Ź 
NIĘTA.

Nie póź
niej j a k ' w 
c z w a r t e k ,  
powinniście 
z a k o ń c z y ć  
w s z y s tk i e  
ważne prace, 
bo już w pią
tek może się 

bardzo zmienić koniunktura. W tym 
dniu może się ujawnić wielkie oszu
stwo i będziecie musieli wyjaśniać 
stosunki. Nie podejmujcie pochop
nych decyzji, gdyż mogą być mylne. . 
Żołnierz z „gorącego punktu” zosta
nie przeniesiony do spokojniejszego 
miejsca..

R A K .
Czeka was 
ważna misja.
<Xd je j po
myślnego za
k o ń c z ę  ni a 
będzie zale- ^  ^  
żała wasza 

. przyszłość.
Być może, będziecie musieli praco
wać wieczorami lub przynosić doku
menty do domu. 2̂5 sierpnia rozstrzy
gniecie problem finansowy. Ktoś na
trętnie Ingeruje ^  sprawy zakocha- 
nyćh; W  tym tygodniu szczęśliwymi 
kolorami będą dla was żielony i różo
wy. -

L E W . 
Załatwicie 

[ b o  l e ś n ą  
^-sprawę, co 
I p o  z w o i  i 
odetchnąć z 
ulgą. W ten 

[rlub inny 
s p o s ó b gjj 

. z w ią z a n a  
ona będzie ze  sprawami rodzinnymi.
Czeka aktywna działalność społecz
na. Koniec tygodnia spędzicie w pod
niosłym nastroju: Bezrobotny zawfze 
korzystną umowę o pracę, kobiecie 
przybędą zbędne kilogramy.

PANNA.
N  aw iążec i e 
bardzo ko- w  
rzystną zna
jom ość. W 
p r  a c y 
wszystko się 
może zmienić 
na lepsze.
Pierwsze trzy 

dni tygodnia będą bardzo napięte. Ko
biety pracujące w wieku od 22 do 38 
lat mogą być wystawione na próbę 
nerwów. Każdą wolną chwilę prze
znaczajcie na wypoczynek i relaks.
Bądźcie gotowi na to, że wasza „mi
łosna łódź” może wpłynąć na mieli- 

. znę.
W A G A .

Czekają pro
blemy finanso
we. 29 sierpnia 
nie podejmuj
cie żadnej waż
nej decyzji, 
tego dnia raczej 
odpocznijcie, 
lub lekko po

pracujcie na łonie przyrody. W pracy 
m ogą zajść pozytyw ne zmiany. 
Otrzymacie pożyczkę na ulgowych 
warunkach. Kobiety mogą nabyć 
szczęśliwy los loteryjny.

S K O R 
PION.

C z e k a  
w y t ę ż o n a  
praca, nowe 
znajomości i 
k o r z y s tn e  
k o n t a k t y .  
Poniedziałek 
będzie dla 
was najlep

szym dniem tygodnia i założy po
myślne podwaliny kolejnych dni.
Wielu z was ogarnie chęć eksperymen
towania, czemu sprzyjają warunki.
Uczucia zakochanych nieco ochłod- 

ną.
STRZE- 

LEC.
Powinni- 

ście dołożyć P^ę-S 
w s z e lk i c h  
starań, aby 
podołać na
wałowi pracy.
2 ?  sierpnia 

będzie idealnym dniem do rozstrzy
gania wszystkich problemów. Wasz 
urok osobisty pociągnie-innych, a 
społeczność'poświęci dużo uwagi. 
Dziennikarz opublikuje doskonały 
artykuł. Kochankowie zechcą założyć 
rodzinę.

■



.22 sierpnia 1998 r. str. 11

W

S O B O T A .
22 SIERPNIA

LTV
8.05 - Dla rolników. 8.30 - 

Telekatalog. 8.4S |  S .,Zawiłe 
historie”. 9.15 - S. „Noe i Ka
sper”. 9-45 - Festiwal. 10.30 - 
Komedia, 12.00 - Koncert.
12.30 - Mistrzostwa Europy 
w lekkiej atletyce. 13.00 - Czas 
miniony. 13.45 - Film dók.
15.00-Rozmowa z tłumaczem 
Jonasem Ohmanasem. 15.30 - 
S. „Mafia”. 16-00 - Ruletka w 
kawiarni Konrada*’. 16.40 - 
Typ antropologiczny żmudzi- 
nów. 17.00 - Wspomnienie.
17.10 - Milioner. 17.30 - Euro
pejski zegar. 18.00 - Mistrzo
stwa Europy w lekkiej atlety
ce. 20.30 - Panorama 21.00 - 
Studio sportowe. 21.10 - Lo
teria. 21.15 - Ś. „Szperacz”. 
.22.15 - Święto moiza’98.23.00
- Dziennik wieczorny.: ,

LNK
8.3Ó -  S. „Groźne dinozau

ry”. 9.00 - Poranne koło. 10.30
- Smacznego. 11.00 - „Historie 
zwierząt”. 12.00 - Film dok.
13.00 - KibirTele Vibir- 14.15
- S. „Gniew aniołów”. .16.00 - 
S. „Marlow - prywatny detek
tyw”. 16.55 - S. „Zdrada”.
17.45 - S- .Astronauci”. 1-8.55
- S. „Pretendent”. 19.30 - Wia
domości. 19.50 - To ci rodzin
ka. 20.30 - Film fab. 22.05 - 
Film fab. „Skazany na morder
stwo”. 23.30 - S. „Maigret”.

BAŁTYCKA TV
7.30 - Film anim. 8.30 - 

Ekorózga. 9.00 -S. „Moje psie 
życie”. 9.30 - Tak. Nie. 10.30 - 
Humor. 11.00-Jestem z wami.
11.30 - Bałtycka bomba. 15.00 
I  S. „Przyjaciel uczniów” . 
15.30- S. „Legenda o zaginio

nym mieście”. 16.00 - Telegra 
dla rodziny. 17.00- S. „McGy- 

, ver”.-18.001S, „Wojny domo
we”. 19.00 - Bush ido. 20.00 - 
Humor. 20.30 - Walka słów.
21.25 - Telegra. 21.301S. „Te
lefon morderstw”. 22.20 - Film 
fab. „Prawdziwa McCoy”. 
0.05 - Bushido. 1.00 - Muzy
ka taneczna. 3.00-7.30 - DW. 

TV3
8.40 - Teleshop. 8.55 - S. 

„Beethoven”. 9.40 - Kompu
terowe cuda. 10.05 - S. „Na
reszcie dzwonek”. 10.30 - POP 
TV. 11.30 - Kulinarne show.
12.00 - Telegra. 12,30 - Barwy 
morza. 13.00 - Sport na świe
cie. 13.30- S.\,Ulica Hudson”.
14.00 - S. „ Ą lf\ 14.25 - S. 
„Katts i Dog”. 14.50 - S. „Dru
żyna „A”- 15.40 -S. „Kosmos 
1999”. 16.30 - S. „Słoneczny 
patrol?. 17.20 — S. „Melrose 
Place”. 18.10 - S. „Beverly 
Hills 90210”. 19.00 - Wiado
mości. 19.10 - Sport. 19.15 -
S. „Doktor Quinn” . 20.00 - 
Telegra. 20 JO - Film fab. „Słu
ga w Am eryce”, 22.10 - 
Wszystko. 22.40 -  Film fab. 
•„Skłonność dojnorderstwa”.

WILEŃSKA TV
8.10 - Z Wilna. 8.20 - Po

doba się - oglądaj. 8.25 - Film 
fab. 9.05 - U Jabłka”. 9.30 - Ź 
Moskwy. 9.45 - Finn fab. „Ator, 
walczący orzeł”. 11.30 - Dzię
kuję za zakup. 11.50 - Program 
A. Politkowskiego. 12.20 - Film 
anim. dla dzieci, 13.10 - Kine
skop. 14.15 - TV-6  taksi. 1430
- Podoba się- oglądaj. 14.40 - 
Znad Willi TV. 15.10 - Kanał 
muz. 15.30-Z  Moskwy. 15.35
- Patrol drogowy. lS.SO'- O 
przyrodzie. 16,55. - Gwiazdy 
o gwiazdach. 17.25 - Humor. 
1830 r Skandale tygodnia.

19.00 |  Wystawa „Kraj dzie- 
ci'98”. 19.15 - Film fab. „Ope
racja Y i inne przygody Szuri- 
ka”. 21.10 - S. „Show Benny 
Hilla”. 21.40 - Małe nocne 
show. 22.05 - Z Moskwy.
22.15 - TV-6  taksi. 22.30 - 
Show I. Demidowa. 23.30 - 
Film fab. „Ciemna strona”.

VILSAT
9.00 - Przede wszystkim 

dzieci. 9.30 - Wystawa psów 
w Połądze. 10.00 - Kalejdo
skop zniżek. 10.10 - Muzyka.
18.00 - Dotyk. 18.50 - Kalej
doskop zniżek. 19.00 - Salon 
„Vaga”. 19.30 - Cuda czaro
dziejki. 20.00 - Sztafeta Vilsa- 
tu. 21.00 - Koncert życzeń.
22.00 - Salon country. 22.40 - 
Film dok.

I KANAŁ ROSJI
6.Q0 - Film fab. 730 - Film 

anim. 7.45 - Słowo duszpaste
rza. 8.00, 13.00, 15.50 - Wia
domości. 8 .10 - Biblioteka do
mowa. 8.30 - Poczta poranna.
9.05 - Humor. 9.40 - Smak.
10.00 - Powrót galerii Tretja- 
kowskiej. 10.35 - Okres minio
ny. 11.30 - Film fab. „Miesz
czuchy”. 13.20 - Cywilizacja.
13.50 — W świecie zwierząt.
14.30 - Film anim. „Kot w bu
tach”. 14.55 - Piłka nożna.
16.55 - Komedia „Wielka prze
rwa”. 18.10 - Show dżentelme- ] 
nów. 18.45 - Dobranoc, dzieci.
19.00 - Czas. 19.40 - Festiwal 
muz. w Jurmale. 21.55 - Mi
strzostwa Europy w lekkiej 
atletyce. 23.00 - Det. „Przy
nęta”.

ROSYJSKA TV
6.00 - Lekka atletyka. 7.30 

- Labirynt. 8.00 - Witaj, kraju.
8.45 - Krzyżówka 9.10 - Pocz
ta Rosyjskiej TV. 9.40 - Mi
łość od pierwszego wejrzenia.

10.05 - Podium. 10.30 - Ogni
sko domowe. 11.00 - Tydzień 
w Santa Barbara. 12.00,18.00
- Wiadomości. 12.30 - Ludzie i 
pieniądze. 13.00 - Federacja.
14.00 - Wieża. 14.30 - Lekka 
atletyka. 16.55 - Moja rodzi
na. 18.30 - Melodramat „Mi
łość z przywilejami”. 20.50 - 
Gwiazdy XXI w. 22.10 - Me
lodramat „Łzy św. Piotra”.
23.55 - Jabłko Adama.

TV POLONIA 
.7.00 - Dywan przez deskę

- reportaż. 7.30 - Hity sateli
ty. 8.00 - Dzień dobry na dzień 
dobry. 8.30-Wiadomości. 8.40
- „Świat Bałtyku” - film dok.
9.30 - , A la i As” - program dla 
dzieci, 9.45 - Szafiki - program 
dla dzieci. 10.15 - Spacery z 
dziadkiem - program edukac.
10.30 - Brawo! Hit! 13.20 - 
Wiadomości. 13.30 - „Pseudo
nim „Mieczysława” - film dok.
14.00 - Kowalski i. Schmidt.
14.30 - Od rozbioru do wolno
ści - teleturniej hist 15.00 - 
„Powrót Arabeli” - serial dla 
młodych widzów. 15.25-„Wil
ki morskie” - serial anim. dla 
dzieci. 16.00 - Festiwal Piosen
ki Dzieci i Młodzieży Specjal
nej Troski. 16.45 - Informacje 
studia kontakt. 17.00 - Tele- 
express. 17.15 - Sport z sateli-, 
ty. 18.15 - „Kolumbowie” - 
serial prod. poi. 19.15 - Do
branocka. 19.30-Wiadomości.
19.45 -  Prognoza pogody.
19.50 - Gość TV Polonia. 20.00 
.- Sopot Festival’98. Koncert 
Gwiazd. 21.30 - Program pu
blicystyki kulturalnej. 2 2 .0 0  - 
Sopot FestivaF98. Koncert 
Gwiazd. 23.25 - Tok szok. 0.15
- „Pseudonim „Mieczysława”
- film dok. 0.40 -  Powitanie 
widzów amerykańskich. 0.45

- Bodzio - mały helikopte- 
rek. 1.00 - Wiadomości.
1.15 - Sport. 1.17 - Pro
gnoza pogody. 1.25 - „Ko
lumbowie” - serial prod. 
poi, 2.25 - Słowo na nie
dzielę. 2.30 - Panorama.
3.05 - „Człowiek do spe

cjalnych poruczeń” - film
fab. prod. węgier. (1984).
4.45 - Festiwal Piosenki 
Dzieci i Młodzieży Spe
cjalnej Troski. 5.35- Sport 
ż satelity. 6.35 - Dywan 
przez deskę - reportaż.

POLSAT 
6:00 -D ance TV. 6.30 - 

Disco relax. 7.30 - W drodze-  
magazyn redakcji programów 
religijnych. 8.00 - Smakosze i 
rozkosze. 8.15 - Lista przebo
jów - program muz. 8.30 - En
cyklopedia słów wielkich i 
małych.- 9;00 - „Yogi łowca 
skarbów” - serial anim. dla dzie
ci. 9.25 - „Powef Rangers” - 
serial komiksowy. 9.50 - „Kom
puterowy św iat” - USA
(1995)1. 10.35 - „Testament 
doktora Mabuse” - niem. film 
senśac. (1933).-12.35 - Z w y 
kli bohaterowie” - USA 
(1978). 14.30 - Oskar - maga
zyn filmowy. 15.00 - Ręce, 
które leczą. 15.30 - Szanse 
Gołoty - reportaż. 16.00 - In
formacje. 16.15-Halo miliard.
16.45 - Maraton Kabaretowy 
Opole, 17.45 - „T. |  Hookęr”
- serial polic. USA. 18.40 - 
„Hudson Street” - komedią 
USAr 19.05 - Disco Polo Live.
20.05 - „Sobowtór” - USA 
(1991)! 20.50 - Losowanie 
LOTTO i Szczęśliwego Nu
m erk a .-21.55 -  „M aszyna 
śmierci” --USA, (1994). 23.40
- „Życie-jak sen” - komedia 
USA (1990). 0.10 - Playboy.

□ obrazy
□ fotografie
□ lustra
□ certyfikaty iin.
□ szeroki wybór kolo

rów i wzorów ramek
□ jakość odpowiada 

standardom zachodnim
A d re s : S a v a n o r iu  

43, tel. 23 -75 -47 .
(Zanu 513)

1.15 - „Cień nocy” |  USA,
(1996). 3.00 - Dance TV oraz 
ROM.

RTL7
7.00 - Muzyka w RTL 7'.

7.20 - „Campbellotfie” - serial 
famil. 8.10 - „Słodka dolina” - 
serial dla młodzieży, 8.30 - 
„Sunset Beach” - serial obycz.
9.15 - „Siódemka dzieciakom”
- seriale anim. 10.35 - „Bolek i 
Lolek zapraszają” -  seriale 
anim. 12.20 - „Najeźdźcy” - 
serial SF. 13.15 - „Robin Hood”
- serial przyg. 14.10 - „Cienka 
niebieska linia” - film sensac. 
USA. 15.55 - Ukryta kamera - 
program rozryw. 16.20 - 
„Trzecia planeta od Słońca” -

' serial komed. 17.10-„Sliders”
- serial SF. 18.00 - „Czynnik 
PSI 2” - serial SF. 18.50 - 7 
minut - wydarzenia dnia. 19.05
- „Beach Patrol” - serial obycz.
19.55 - „Szarada” - komedia 
sensac. USA, (1963). 21.55 - 
„Alfred Hitchcock przedsta
wia” -'serial krym. 22.45 - 
„Orzeł wylądował” - bryt. film 
wojen. (1976). 0.55 - „Czyn
nik PSI 2” - serial SF. 1.40 - 
„Najeźdźcy” - serial SF. 2.30 - 
„Beach Patrol” - serial obycz.

NfftnZIF/IA-  
23 SIERPNIA

LTV
8.05. - S. „Szperacz”.J).00 

- Droga. 9.25 - Szanujmy sło
wo. 9.30 - Dla dzieci. 10.00- 
S. „Miniwłóczęga”. 10.50 - 
Film dok. 11.20 - Siedem dni  ̂
Kowna. 12.00 - W świecie ko- - '  
szykówki. 12.30 - Spoft na 
świecie. 13.10 - Technologia i . 
telekomunikacja. 13.30 - Pod
róż z LTV. 14.30 - Koncert 

' życzeń. 15.35 - S. „Domek na 
. preriach”. 16.30-Mistrzostwa .

Europy w lekkiej atletyce.
. 19:50 -Wizjer rzeczywistość. .

20.30 - Panorama. 20.55 - Stu
dio sportowe. 24.05 - Spek
takl. 23.00 - Piłka nożna.

LNK
8.30 - S. „Groźne dinozau

ry”. 9.00 - S. „Dom do wyna
jęcia”. 9.30 - S. „Urwisy”.
10.00-S. „Lessie”. 10.30-Sa
lon białego kota. 11,00 - S. 
„Lessie”. 11.30-Dawny świat 
prehistoryczny. ,12.00  - Naro
dowa geografia. 13.00 - Kibir 
Tele Yibir. 14.15 - S, „Preten
dent’. 15.05 - S. „Dziwny suk
ces”. 16.55 -S. „Zdrada”. 17.45
- S. „Astronauci”. 1.8.35.- S..; 
pretendent”. 19,30 - Wiado
mości. 19.50-Telelotto. 20.30
- Film fab. „W czepku urodzo- 

. ny”. 23.25 - Film dok.
BAŁTYCKA TV

7.30 - S. „Moje psie ży
cie”. 8.00 - Humor. 8.30 - Pro
gram religijny. 9.30 - S. „Krót
kie historie”. 10.30 - Humor.
11.00 - Walka słów. 12.00 - 

_  Bałtycka bomba. 14.00 i  S_, 
„Skrzydła”. 14.30-Na jednym 
końcu haczyk. 15.00 - Film fab.

„Rodzinny plan”. 16.30 - S. 
„Maklerzy”. 17.30 - S. „Czyn
nik PSI'*. 18.30 - S. „Conan”.
19.30 - Humor. 20.00 - Telegra 
dla rodziny. 20.55 - Telegra. :
21.00 - Bushido. 21.00 - Hu
mor. 22.25 -S.„Halifax”. 24.00
- Film fab. 1.30-6.00 - DW

TV3
T”-  8.40 - Teleshop. 8.55 - .  
S. „Beethoven” . 9.40 - Okno 
na przyrodę. 10.05 -*S. „Na
reszcie dzwonek”. 10.30 - 
Teleszczęście. 11.00-Wszyst
ko. 11.30 - Kulinarne show/
12.00 - Film fab. „Bardzo waż
ne osoby”. 14.00 - Budownic
two. 14.25 - S. „Katts i Dog”. 
14.50-S. „Drużyna A”. 15.40
- S. „Telefon pomocy 911”.-
16.30 - S. jutrzejsza gazeta”.
17.20 = Film anim. 17.45 - S. 
.żonaty i z  dziećmi*1. 18.10- 
S. „Jessica Fletcher”. 19.00 - 
■Wiadomości. 19:15-S. „Dok
tor Quinn”. 20.00 - Wieczór z 
E. Gabrenaite. 20.30 - Filni fab. 
„Kłamczuch”. 22.25 - Film fab. 
„Przeciąg”. 0.40 - Kanałmuz.

WILEŃSKATV 
. 7.55 - Si „Robin Hood”.

8.55 - Paluszki lizać. 9.30 - Z 
Moskwy. 9.45 - Film fab. „Woli
ny niewolnik”. 12.00 -Towa
ry 1 usługi. 12.10 - Stolica.
12.30 - Ja sama. 13.30- S. 
„Wielkie skarby świata”. 13.55
- Towary i usługi. 14.10-Tele
shop. 14.15 - Lekarz domowy.
14.45 - Wystawa „Kraina dzie
ci *98”. 15,00- Kamień węgiel
ny. 15.30 - Z Moskwy. 15.35
- Patrol drogowy. 15.50 - O 
przyrodzie. 16.50 - Podoba się

_ -oglądaj. 16.55-Wileńskaju
trzenka. 17.10 - Towary i usłu
gi. 17.35 - Film fab. „Zapalają

ca spojrzeniem”. 19.50 - S. 
„Show Benny Hilla”. 20.25 - 
TV-6  taksi. 20.40 - Koncert. 

VILSAT 
N 9.00 -: Muzyka. 10.00 - 

Aktualności wileńskie. 11,00 - 
Salon country; 11.40 - Kalej
doskop zniżek. 11.50 - Mu
zyka. 18.00 - Godzina siły 
ducha. 19.00 - Kalejdoskop 
■zniżek/l9.15 i  Gwóźdź. 19.45
- XL-Musić. 20.15-Film dok.
21.00 - Zatrzymaj się, chwilo.
21.30 - Film fab. „Cudza żona 
i mąż pod łóżkiem”.

I KANAŁ ROSJI
6.00-Film fab. 7.25-Klub 

Disneya. £.00, 13.00,22.40- 
Wiadomości. 8.10 - Notatki. 
8 3 0  - Dopóki wszyscy w 
domu. 9.10 - Gwiazda poran
na. 10.00'■Dla żołnierzy. 10.30
- Graj, harmonio. 1-LOO - Dla 
rolników. 11.30 - S. „Podwod
na odyseja ekipy Cousteau”.
12.25 - Panorama śmiechu.
13.20 - Klub podróżników. 
14;05 - Piłka nożna. 14.40 - 
Klub Disneya. 15.35 -t Koło 
historii. 16.20-Pieśń-98.17.05
- Jerałasz. 17.15, - Komedia 
,iHęrb i liczba”. 18.55 - Afisz 
filmowy. 19.00 *- Czas. 19.35 - 
Film fab. „Srebrna strzała”.
21.55 - Hokej na lodzie.-

ROSYJSKA TV
6.00 - Czerwona księga.

6.30 - Dla żołnierzy. 7.00 - 
Wiejski poranek. 7.30 - W 
czas. 8.00 - Witaj, kraju. 8.45 - 
Sam sobie reżyserem; 9.15 - 
Rosyjskie lotto, 9.55 - Anchla- 
ge i Co. 10.20 - Miasteczko.
10.45 - W świecie książek.
11.00 - Tydzień w Santa Bar
bara. 12.00 - Wiadomości.
12.30 - Lekka atletyka. 14.00 -

S; „Prawo i porządek”. 14.50 - 
Dialogi o zwierzętach. 15.45- 

-Śćiśle tajne. 16.40 - Stare 
mieszkanie. 18.00 - Zwiercia
dło. 18.55 - Film fab. „Kalej
doskop”. 20.30 - S. „Agata 
Christie. Poirot”. 21.40-Lu
dowy frak. 22.35 |  Mistrzo
stwa Europy w lekkiej atlety
ce. 2335 - Koncert

TV POLONIA
7.001 Program dnia; 7.05 - 

Słowo na niedzielę. 7.10 - JZ 
biegiem rzeki, z biegiem histo
rii”. 7.40 - Dołhobrody - re
portaż. 8.00 - Ballada o strasz
liwej zbrodni na Makowskiej 
Górze. 8.30 - Blisko, choć da
leko. 9.00 - „Komedia z po
myłek*’ - nowela filmowa prod. 
poi. 9 3 0  - Dzień dobry na 
dzień dobry. 10.15 - Zaprosze
nie - program krajoznawczy.
10.40 - Niedzielne muzykowa
nie. 11.301 „Polskie ślady w 
Austrii”. 12.00 -  Szkoła na 
wesoło - program dla dzieci.
12.35 - „O dwóch takich, co 
ukradli Księżyc”. 13.00 - 
Transmisja niedzielnej Mszy 
świętej. 14.05- Gościniec - 
magazyn kultury i sztuki lu
dowej. i 435 - Kraina uśmie
chu. 15.30 - „Maria Rodziewi
czówna; czyli zaściankowość 
nobilitowana” - film dók. 16.30 
- Czy nas jeszcze pamiętasz.
16.50 - Kto jest kim w Polsce.
17.00 - Teleexpress. 17.15 - 
„Kot w butach” - serial anim. 
dla dzieci., 17,40 -/^Biały mu
rzyn” - film archiw.. prod. poi. 
(1939). 19.15 -  Dobranocka.
19.30 - Wiadomości. 19.45 - 
Prognoza pogody. 19.50 - 
Gość TV Polonia. 20.00 - „Ko
niec wakacji” - film fab. prod.

poi. (1975). 21.40 - Antybe- 
nefis Jacka Ziobry, czyli z 
czym do Europy. 22.301 Pa
norama. 23.05 - Program roz
ryw. 24.00 - Sportowa niedzie
la. 0.30 - Reportaż polonijny. 
0.45 - Powitanie widzów ame
rykańskich. 0.50 - „Dziwny 
świat kota Filemona” - serial 
anim. dla dzieci. 1.00 - Wiado
mości. 1.15-Sport. 1.17-Pro- 
gnoza pogody. 1.35 - Kraina 
uśmiechu. 2.30 - Panorama.
3.05 - „Koniec wakacji” - film 
fab. prod. poi. (1975). 4.45 - 
Antybenefis Jacka Z ióbryr 
czyli z czym do Europy. 5.40 
- Auto-moto?klub. 5.55 - Spor
towa niedziela. 6.25 - Kowal
ski i Schmidt.

POLSAT
6.00 - Plastic TV. 6.30 - 

Disco Polo Live. 7.30 - Jeste
śmy - magazyn redakcji pro
gramów religijnych. 8.00 - Pa
miętnik nastolatki - program 
dla młodzieży. 8.30 - Klip 

i Klaps - najmłodsza lista prze
bojów. 9.0Ó-„Rekiny wielkie
go miasta” - serial anim. USA#

- 930 - „Power Rangers” - serial 
komed. 9.55 - Disco Relax.
11.00 'r „Ja się zastrzelę!1’ - 
USA, (1997). 11.30 - „Znak 
Zorro - początek legendy” - 
USA (1990) 12.00 - „Najdroż
szy tatuś” - serial komed. USA.
12.25 - „Sounder” - USA 
(1972), 14.20 - „Czworonoż
ny detektyw” - komedia sen- 
sac. USA (1994). 16.00 - In
formacje. 16.15 - Koncert Fun
dacji Polsat. 16.25 - Jesienne 
Hity Polsatu. 16.50 - „Dirty* 
Dancing”. USA,17.20 - Kon
cert Fundacji Polsat 17.30-„T.
J. Hooker” - serial polic. USA.

18.30 - Koncert Fundacji Pol
sat. 18.40 - „Hudson Street” - 
komedia USA. 19.05 -„Komi
sarz, Rex” - serial krym. Niem
cy. 20.05 - „Gorączka w mie
ście4* - serial sensac. 20:50 - 
Losowanie LOTTO. 21.00 - 
„Stowarzyszenie Umarłych 
Poetów” -USA (1989). 23.25
- Wyniki losowania LOTTO.
23.30 - „Ostry dyżur” - ame- 
ryk. serial obycz. ,0.30 -. Ma
gazyn sportowy. 2:00 - Junior.
2.30 - Przytul mnie.

RTL 7
7.00 - Muzyka w RTL 7.

7.10 -  „Bolek i Lolek zapra
szają”  - film anim. 8.40 - „Trze
cia planeta od Słońca” - serial 
komed. 9.30 - „Szar ada” - ko
media sensac. USA (1963).
11.251 „Rewolwer i melonik”
- serial sensac. 12,20 - „Sliders"
- serial SF. 13.10 - „Alfred 
Hitchcock przedstawia” - se
rial krym. 14.00 - „Powrót na 
Wyspę Skarbów” :  serial 
przyg.T5.00 -  „Autostrada do 
Nieba” - serial famil. 15.50 - 
,,Riverdale” - serial obycz.
16.40 - „Spokojnie, tatuśku” - 
serial komed. 17,05 - „Bajka na 
dobranoc” - komedia USA 
(1964). 18.50 - 7 minut - wy
darzenia dnia. 19.05 - „Świat 
pana trenera” - serial komed.
19.30 - „Zróbmy sobie dobrze”
- serial komed. 19.55 - „Barba- 
rosa” - western USA (1982).
21,35 - Wieczór z wampirem - 
talk-show. 22.40 - „Oblicza 
Nowego Jorku” - serial sensac.
23.25 - „Rewolwer i melonik”
- serial krym. 0.20 - „Powrót 
na Wyspę Skarbów” - serial 
przyg. l .15- „Riverdale” - se
rial obycz. 2.00 - „Oblicza 
Nowego Jorku” - serial krym.
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DA TY TYGODNIA
* 22 sierpnia 1584 r. zmśrł Jan Kochanowski (ur. 1530), najwybitniejszy 

poeta polskiego Odrodzenia, twórca nowożytnego języka polskiego,
* Przed 100 laty, 2'2 sierpnia 1898 r. urodził się Henryk Łowmiański (zm. 

1984), historyk, profesor. Uniwersytetu Stefana Batorego, ztlawca wczesnych 
I dziejów Słowiańszczyzny iLitwy.

*22 sierpnia 1958 r. zmarł Roger M artin du Gard (ur. 1881), pisarz fran
cuski,'laureat Nagrody Nobla. x

* 2 3 sierpnia - Dzień Czarnej Wstęgi. W tym dniu w 1939 r. podpisany 
zostałukładsowiecko-niemiecki (pakt Mołotow-Ribbentrop), który zaważył na 
losach Polski i Litwy.

* Pized 70 laty, 23 sierpnia 1928 r. zmarł Tadeusz Rostworowski (ur. 1S62), 
znany architekt wileński, autor projektówWielu gmachów, w tym obecnego hote- 
lu „Vilnius”:

23 sierpnia 1991 r. na Placu Łukiskim zdemontowano pomnik Lenina. 
Przed 100 laty, 24 sierpnia 1898 r. zmarł Kazimierz Gzowski (ur. 1813), 

wybitny polski inżynier konstruktor, budowniczy dróg i mostów w Kanadzie.
* 24 sierpnia 79 r. wybuch Wezuwiusza niemal całkowicie zniszczył Pom

peję i Herkulanum.
* Przed 125 laty, 25 sierpnia 1873 r. zmarł hrabia Eustachy Tyszkiewicz 

(ur. 1814), archeolog, założyciel i prezesJCdmisji Archeologicznej oraz twórca 
Muzeum Starożytności W Wilnie.

*25 sierpnia 1908 r. urodził się Bronisław Czech (zm. 1944), polski narciarz, 
taternik .uczestnik ruchu oporu. t

Przed 60 laty, 25 sierpnia 1938 r. zmarł Kareł Czapek (ur. 1890), pisarz 
czeski.

26 sierpnia 1958 r. zmarł Tadeusz Mikulski (ur. 1909), historyk literatury, 
wybitny znawca polskiego Oświecenia.

* Przed 255-laty, 26 sierpnia 1743j. urodził się Antoine Laurent Lavoisier 
(zm. 1794), chemik francuski, jeden z twórcówwspółczesnej chemii.

* 26 sierpnia 1958 r. agencja TASS ogłosiła komunikat o skonstruowaniu w 
ZSRR wielostopniowej międzykontynentalnej rakiety balistycznej.

* Przed 155 faty, 27 sierpnia 1843 r. urodził sięDmitrij Anuczin (zm. 1923), 
rosyjski geograf, antropolog, etnograf i archeolog.

28 sierpnia' 1938 r. zmarł Stanisław Szober (ur, 1879), polski językoznaw
ca i pedagog, autor prac z zakresu gramatyki, kultury, metodyki nauczania języka.

Przed 235 laty, 28 sierpnia 1763 r. urodził się Tadeusz Czacki (zm. 1813), 
polski prawnik, historyk, działacz oświatowy, współzałożyciel Towarzystwa Przy- 
jaciół Nauk oraz Liceum Krzemienieckiego.

Krytyczne dni 
i godziny w sierpniu
22, sobota (18.00-20.00)
25, wtorek (19.00 - 21.00)
29, sobota (20.00 - 22.00)

DROBNE 
ZA DARMO 

KURIER WILEŃSKI

Uwaga!
Codziennie

w „Kurierze W ileńskim”
m ożesz zam ieścić drobne pryw atne  

ogłoszenie do 5 słów  za darm o!
Kupon ...... .....................

Adres, tel.

Po wypełnieniu powyżej zamieszczonego kuponu z  treścią ogło
szenia prosimy go wyciąć i wysłać na adres redakcji.

2056 Vilnius, Laisves 60,
„Kurier Wileński”, dział reklamy, tel. 42-69-63.

K A L E N D A R I U M
* Sobota (22.VIII) jes t 234 

dniem 1998 r.
Do końca roku pozostało 131 dni.
* Znak Zodiaku - Lew. .,
* Imieniny; Cezarego, Marii, Ty

moteusza, Zygfiyda.
* Wschód Słońca - 5.07, zachód 

--19.36:
Długość dnia 14godz. 29 min.
* Księżyc. Nów - 5 godz. 04 min;
* Niedziela (23. VIII) jest 235 

dniem 1998rr -
Do końca roku pozostało 130 dni.
* Znak Zodiaku - Panna
* Imieniny: Apolinarego, Filipa, 

Róży.
* Wschód Słońca - 5.09, zachód 

- 19.33.
- Długość dnia 14 godz. 24 min.

* Księżyc. Nów - od 22 sierpnia.
* Poniedziałek (24.VIII) jest 

236 dniem !998 r.
Do końca roku pozostało 129 dni.
* Znak Zodiaku - Panna.
* Imieniny: Bartłomieja, Bartosza, 

Jerzego, Maliny.
* Wschód Słońca -5.10, zachód 

19.31.
Długość dnia 14 godz. 21 min.
-Księżyc. N ów -od 22 sierpnia.

21 sierpnia 1998 r. po długiej i ciężkiej chorobie 
w wieku 79 lat zmarła łączniczka AK  

w sztabie gen. Aleksandra Krzyżanowskiego „Wilk”
śp. Helena Masłowska ps. ”Dziedziczka

Eksportacja zwłok i  pożegnanie ze Zmarłą odbędzie się 
w poniedziałek, 24 sierpnia o godz. 13.00 

w domu pogrzebowym „Nutrukusi styga”, ul. Verkiu 7, 
blok 35 (północne miasteczko).

E K R A N Y
SKALYIJA - 1 sala - „Groźna 

cisza” o 11.10,12.50,16,30,20.50. 
„Szybki i martwy” o 14.30. „Prze
ciw fali” - o 18.10. 2 sala - „Walka 
na śmierć i życie II: Zagłada” o 
10.50, 12.30, 14.15, 16. „Siedem  
lat w Tybecie” o 17.45, 20.10. W 
obu salach dla emerytów, studentów 
i uczniów - zniżka. We wtorki zniżka 
dla wszystkich.

HELIOS - 1 sala - „Kod Mer
kurego”, o 12, 14.30, 17, 19.30. 2 
sala - „M arszalkow ie USA” o 
12.30, 15, 17.30,20. W  obu salach 
seanse dzienne, w poniedziałek 
wszystkie seanse ze zniżką.

LIETUVA - „Władca dżungli” 
0 12. „Strach i nienawiść w Las 
Vegas” o 16.15, 20.30. „Dosko
nały wzrok” o 14.15,18.30,22.45.

PERGALE- „Twarz” o 15,17, 
19. W czwartki*- zniżka 30 proc.

SALA „Ozo” - „Śnieżne uczu
cie panny*5 o 18.30.

Firma S.M. ociepla 
ściany domów pianą kry- 
laminową. 

Teł. 8-285-4014L
(Zam. 506f;

-°fl0da Z parasolem czy bez .T.
DziS na Litwie zachmurzenie zmienne, Krótkotrwale deszcze-Wiatr 

potudnióworzachodnj, zachodnM -iŹ  m/jek. Temperatura .w nocy lft- 
15, w dzićń 14-19 stopni.
i  '.w W iln ie krótkotrwałeop^dy;TemperatortVflocy";llTl3,;wdzień 
17-39 stopni* ..
; Wciągu n astępnyćh d w ó eh d ń l-k ró tk ó trw ^d eśczezp o ry w jsty -

mi wiatranii. Temperatufa w no<^ 7-12j'w aźien stopni cićpia.

U B T W O S  
ŻEMES UKIO 
BAN KAS

POWIERZCIE SWOJE 
TROSKI LITEWSKIEMU 
BANKOWI ROLNEMU 

(„ŻEMES UKIO BANKAS’) !
Wasze oszczędności mogą przynieść jeszcze większy zysk 

jeśli dwie ostatnie liczby numeru terminowego konta 
w litach, otwartego od 1 (ipca do 31 sierpnia 

będą 25, 50,75 albo 00.
Oznacza to, że wygraliście

aż 9%
rocznych odsetków URLOPOWEGO WKŁADU 

I to nieważne, 
czy termin wkładu jest 

tygodniowy, czy trzyletni!
Litewski Bank Rolny - 
gwarancją Waszego 

spokojnego wypoczynku!
Inform acja: te l.: 51-748,

51.702 S.A. Litewski Bank Rol
ny, oddział w  Solecznikach 

Adres: Architektu 3, So- 
leczniki. (Zam.441)

ś f 8 ‘ D o m  p o g r z e b o w y  JVu'™k“si 
 !----------v ̂ ________
Wszystkie usługi przez całą dobę po najniższych cenach w Wilnie. 

Zwracajcie się, a pomożemy.
Verkiu 7, blok 35 (Północne miasteczko)

Yilnius, teł.: (8-22) 72 18 29. (Zam. 492) J

fiUEROJfl
BIURO PODRÓŻY

r  r  "  Zapraszamy 
do2

A
O dlot każde w to rk i I 

czwartki. Cena od 1440 Lt.

WYPOCZYNEKw  Połądze

WYCIECZKI autokarem do:
Pragi, Paryża, Budapesztu, 

Wiednia, Krakowa.
WIZY:
do Rosji, na Białoruś, 

Ukrainę, do Kazachstanu
uL J. Basanavicziusa 29 a, gab. 5, 

tel.: (22) 63-00-52, 25-0S-01,
Te), kom. (8-299) 99119

(Zam. 512)

P O M N IK I
* Dużo gotowych wzorów
* Zamówienia według katalogów
* Komputerowe projektowanie
* Przystępne ceny, zniżki.

^ P r z y j m o w a n i e  zamówień: 
K M  td . 462076

Wystawa-sprzedaż: 
“ ^ Ś v itn g a ilo s  30, teł. 261127. 
akmuo Amżinasis akmuo

(Zam. 22)

Wydam pokój dla kulturalnego 
pana.

TeL 75-14-37 Ẑam M (js)

Przedsiębiorstwo 
personalne 

G. KAMINSKASA 
W ykonuje

k am ien n e pom niki
po przystępnej cenie, 

zapewnia wysoką jakość. 
Laisves pr.1 (obok Policji 

Drogowej).
Informacja pod tel. 444-913 

(po godz. 19), kom. (8-287)
30843. (Zam. 512)

Sprzedam arię (czyszczenie zboża). 
Tel. 74-33-53). (Zam. D-469)

#  KIRIIR MLENSKI
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